
sport
Polska - ZSRR

u Podpisanie

o protokołu

£ o wymianie 
sportowej

5j W sobotę podpisany został w 
o Warszawie protokół o wymia- 
{ $ je sportowej między Polską a

Związkiem Radzieckim na rok 
!f 1975.
j Ze strony radzieckiej prcto- 
i kół podpisał przewodniczący

Wszechzwiązkowego Komitetu 
X Kultury Fizycznej i Sportu 
!t -przy Radzie Ministrów ZSRR 
i — Sergiusz Pawłów, a ze stro 
i ny polskiej — przewodniczą- 
c cy Głównego Komitetu Kultu 
u ry Fizycznej i Turystyki — Bo 

lesław Kapitan.
; Protokół przewiduje wymia 
it. nę grup sportowych, trenerów, 

specjalistów różnych dziedzin.
'i W roku olimpijskim 1976 odbę 
“ ozie się w naszym kraju ponad 
) 100 imprez, w których starto- 
1 wać będą sportowcy z ZSRR. 
’ Podobnie jak w latach poprzed 
! nich. ZSRR jest najważniej­

szym partnerem Polski w wy 
mianie sportowej. (PAP)

Cenny remis 

lęchitów
Po kiepskim, przegranym 

meczu z Tychami, mało da­
wano szans Lechowi w poje­
dynku z Widzewem. Tymcza­
sem kolejarze postarali się 
wczoraj o miłą niespodziankę, 
wywożąc z trudnego stadionu 
w Łodzi cenny remis 1:1 (0:0). 
Prowadzenie dla Lecha uzy­
ska łw 50 min. Szostak, a wy- 
równał w 85 min. Dawid (obaj 
strzelili bramki głową). Sę- 
dziował St. Duda (Cieszyn). 

; Widzów około 10 000. Żółta 
kartka — Kostrzewiński (Wi­
dzew).

Dokończenie na str. 6

Polscy siatkarze

pokonali Rumunię
Zgodnie z oczekiwaniami 

polscy siatkarze pokonali wczo 
raj 1 w sali „Areny” w Pozna­
niu reprezentację Rumunii 3:1 
(7:15. 15:7, 17:15, 15:3). Tak 
więc w czterech dotychczas ro 
zegranych w bieżącym roku 
spotkaniach z Rumunami (dwu 
krotnie W Poznaniu oraz pod­
czas turniejów w Konstancy i 
y Bukareszcie) mistrzowie 
świata z Meksyku okazali się 
lepsi od swych przeciwników.

Trzeba od razu dodać, że i tych 
czterech pojedynków właśnie wczo 
Tai w „Arenie” Rumuni zagrali 
najlepiej. Goście dość łatwo wy- 
fcrali pierwszego seta 15:7, prowa- 
!7$c od pierwszych minut. Pola­
kom brakowało dokładneeo wykoń 
*^enia akcji, szwankował też ich 
, Skrócony przebieg I seta: 

0:5, 1:5, 1:8, 3:8, 3:12, 6:12, 6;13, 
7:15.

Podobnie było w drugim secie, z 
drużyną, która prowadziła 

dyktowała warunki gry była Pol- 
‘ 2 zainteresowaniem ob

t udane ataki 18-letniego
w j ’ Laski z Avii Świdnik, za- 
, juka o doskonałych warun- 
k„ ? f’?ycznych, który w tym ro- 

kadry Huberta Wagne 
Skrócony zapis seta: 1:#, 4:0, 

15-7 *:2, 7:4, łl:4’ 11:5, 13:5’ 13:7’ 

Losy meczu rozstrzygnęły 
się w trzecim secie. Jego prze 

, £ był bardzo wyrównany, 
choć lekką przewagę mieli do- 
hjze dysponowani Rumuni. Po 
''cy oprócz bardzo efektow- 
ych zagrań, dość często nie- 

^ekiwanie pudłowali. Znako- 
^»*cie zachowała się publicz- 
nosć nozncńska. Mimo nader

Dokończenie na str. 6

Mej na trawie
Triumf Warty 

w Lipsku
W Lipsku zakończył się między- 

harodowy turniej hokeja na tra- 
। imprezie triumfowała War- 
a Poznań — 6 pkt. przed Trakt o- 

Osternienburg — 3 pkt., Ein- 
"»>tem Zentrum Lipsk — 2 pkt. i 
Im Vłą' Praga — i Pkt. Warta ko- 
T,.” Pak°nała — mistrza RFN 

4!1’ Einheit 2:0 i mistrza
Slavię 4:0. (PAP)

Wyższe i różnorodne świadczenia — — , /  _____________________ _

Powszechne zabezpieczenie socjalne
Przyszłe 5-lecie będzie kolejnym etapem budowy rozwi­

niętego społedzćństwa socjalistycznego. Jednym z ważnych 
elementów tego procesu będzie dalsze doskonalenie systemu 
zabezpieczenia socjalnego, który w ostatnich latach uległ już 
znacznemu rozszerzeniu. Celem do którego zmierzamy jest 
powszechne zabezpieczenie socjalne.
Do najważniejszych osiąg­

nięć zaliczyć należy zwłaszcza 
poważny postęp w upowszech­
nianiu i ujednolicaniu upraw­
nień ubezpieczeniowych.

Całą ludność wiejską obję­
to powszechnym syste­
mem ubezpieczeń zdrowot­
nych. Dzięki temu bezpłatną 
opiekę lekarską 
6,5 min rolników 
ich rodzin.

Podwyżka rent 

zapewniono 
i członków

dla rolni-
ków, którzy przekazują swoje

Prezydent Gome 
o swym pobycie 
w Polsce i ZSRR

Po złożeniu wizyt oficjal­
nych w Polsce i Związku Ra­
dzieckim prezydent Portugalii,- 
Francisco da Costa Gomes po 
wrócił z soboty na niedzielę 
do Lizbony. W oświadczeniu 
jakie złożył na lotnisku szef 
państwa portugalskiego po­
dzielił się wrażeniami z poby­
tu w Polsce i ZSRR. Prezy­
dent stwierdził, że jest pełen 
podziwu dla woli i zdecydo­
wania, z jakim Polacy i oby­
watele ZSRR odbudowali'1 swe 
kraje zniszczone w wyniku II 
wojny światowej.

Prezydent Costa Gomes po­
wiedział, że tak znaczna poprą 
wa dobrobytu’ oraz postęp gos 
podarczy i kulturalny w tych 
krajach mógł się dokonać je­
dynie dzięki wzorowemu pla­
nowaniu, organizacji oraz dzię 
ki dyscyplinie, respektowanej 
przez -wszystkich.

Porządek, dyscyplina oraz 
praca w Polsce i ZSRR powin­
ny być przykładem dla wszy 
stkich krajów — powiedział. _

Prezydent Francisco da Co­
sta Gomes jeszcze raz podzię­
kował przywódcom i narodom 
Polski i ZSRR za gorące przy 
jęcie jakie mu zgotowali.

„Rozmowy jakie przepro­
wadziliśmy, cdbyły się -w szcze 
rej atmosferze. Przywódcy 
polscy, i radzieccy wyrazili 
zrozumienie oraz poparcie dla 
posunięć rządu portugalskie­
go” — oświadczył prezydent.

PAP

,Dzień Polski" w Lincoln
W angielskim mieście ’ I.incoln 

-odbył się „Dzień Polski”. Głów­
nym punktem imprezy było spot 
kanie z polską piosenką w nowo 
otwartym polskim klubie „Orzeł 
Biały” z udziałem I. Santor, K. 
Starościk, S. Ptaka, J. Derfla i 
Z. Korpolewskiego. W „Dniu Pol­
skim” społeczeństwu I.incoln zo­
stały zaprezentowane wystawy 
polskim krajobrazie i turystyce 
naszym kraju.

o

Zjazd SS manów odwołany
Protesty sil demokratycznych 

RFN -sprawiły, że nie doszedł do 
skutku ogólnofederalny zjazd or­
ganizacji Hiag, zrzeszającej h. 
członków formacji SS. Zjazd prze 
widziany na niedzielę 5 hm. w 
Itzehoe, w rządzonym przez CDU 

gospodarstwa państwu oraz zła 
godzenie warunków przyzna­
wania tych świadczeń — to 
ważny krok w kierunku zmniej' 
szenia różnic, jakie w dzie­
dzinie zabezpieczenia na sta­
rość dzielą jeszcze mieszkań­
ców miasta i wsi. Inną lukę w 
ochronie ubezpieczeniowej lud 
ności wiejskiej wypełni w pew 
nym stopniu objęcie od 1 stycz 
nia 1976 r. rolników indywi­
dualnych obowiązkowym ubez 
pieczeniem od następstw 
nieszczęśliwych wypadków i 
odpowiedzialności cywilnej.

Ważną cechą rozwoju zabez­
pieczenia soolecznego w ostat­
nim okresie jest stałe podno­
szenie wysokości świadczeń. 
Wystarczy tylko wspomnieć o 
dwóch doniosłych reformach. 
Ż podwyższonycłuzasiłków ro­
dzinnych skorzystały miliony 
rodzin. Nadchodząca 5-latka 
będzie okresem dalszej reali­
zacji zapoczątkowanej już re­
formy całego systemu emery­
talno-rentowego.

Wreszcie cechą charaktery­
styczną rozwoju naszego sys­
temu ubezpieczeniowego — 
jest wzbogacanie rodzajów 
świadczeń, uwzględniających 
r,óżne sytuacje indywidualne i 
potrzeby społeczne. Nowym 
świadczeniem jest np. 50,0-zło- 
towy dodatek do zasiłku ro­
dzinnego na dziecko kalekie. 
Od 1 stycznia 1976 r. będą wy 
płacane nieznane dotychczas 
zasiłki tzw. porodowe, wyno­
szące trzykrotną wysokość za­
siłku rodzinnego. Do nowych 
świadczeń należą również za­
siłek wyrównawczy i renta cho 
robowa wprowadzone w inten­
cji stworzenia warunków ma­
terialnych ułatwiających re­
habilitację zawodowa tych pra 
cowników, którzy utracili zdol

A. J. Maceachen 
opuścił Polskę

W sobotę w godzinach przed 
południowych minister spraw 
zagranicznych Kanady Allan 
Joseph Maceachen zakończył 
swą wizytę w Polsce.

Na 
gościa 
spraw

warszawskim lotnisku
pożegnał minister 

zagranicznych Stefan
Olszowski. (PAP)

(Wspólny komunikat polsko- 
kanadyjski zamieszczamy na 
stronie 2).

Szlezwiku-Hołsztynie, został w 
ostatniej chwili przez organizato­
rów odwołany. Warto przypomnieć, 
że w roku ubiegłym, w rocznicę wy 
buchu wojny, członkowie Waffen 
SS zamierzali odbyć swój zjazd fe 
deralny w Hamburgu, lecz władze 
miejskie anulowały wydaną przez 
właściciela sali zgodę na jej wyna 
jęcie.

Król Norwegu w USA
Krńl Norwegii, Ołav V przybył 

w sobotę do USA z 3 tygodniową 
wizytą z okazji 150 rocznicy napły 
wu do Stanów Zjednoczonych 
pierwszych emigrantów .norwes­
kich. W czasie pobytu w USA mo 
narcha norwćski spotka się z pre 
zydentem G. Fordem.

Senator W. Mondak o CIA
Senator W. Mondale, członek spe 

cjalnej komisji senackiej, nadzoru 
jącej działalność amerykańskich in 
stytucji wywiadowczych oświad­
czył, że CIA- stała się instrumen­
tem prowadzen;a „potajemnej woj 
ny”. Senator, który jest członkiem 

ność do wykonywania dotych­
czasowej pracy.

Jest to daleko niepełny prze­
gląd decyzji potwierdzających 
wszechstronny rozwój (zabez­
pieczenia społecznego w ostat 
nich latach i wskazujących za­
razem na przyszłe tendencje w 
tej dziedzinie. O tempie roz­
woju ochrony ubezpieczenio­
wej świadczy również bardzo 
szybki wzrost wydatków pań­
stwa na ten cel. W br. prze­
kroczą one 100 mld zł, co ozna­
cza wzrost o 26 procent w po­
równaniu z zeszłym rokiem i 
podwojenie w stosunku do 
1970 roku. (PAP)

Protest rz$du Danii

Władze hiszpańskie 
zatrzymują statki 

zagraniczne
Rząd duński — oświadczył 

minister spraw zagranicznych 
Danii Knud Andersen — przy 
gotowuje ostrą notę protesta­
cyjną z powodu posunięcia 
władz hiszpańskich wobec ka 
pitana i załogi frachtowca .duń 
skiego w porcie Pesajęs yz pół­
nocnej Hiszranii. Kapitan 
frachtowca „Mercandia.i Soa” 
powiadomił swego armatora, 
iż władze hiszpańskie najpierw 
odmówiły mu dostarczenia 
świeżej -wody, później odmówi 
ły przysłania pilota, który by 
wyprowadził statek na pełne 
morze, wreszcie, gdy załoga 
próbowała bez pilota wypro­
wadzić statek z portu, na jego 
pokładzie pojawili się żołnie­
rze.

Kapitan frachtowca został 
ostrzeżony, że w porcie Pesa- 
jes znajduje się hiszpański 
okręt wojenny. Ani kąpitana, 
ani jego 17-osobowej załogi nie 
poinformowano, dlaczego sta­
tek został zatrzymany,1'ale je­
den z pracowników portu Pe- 
sajes, powiedział że akcja 

, była przeprowadzona na pole­
cenie Madrytu.

Statek wypuszczono z portu 
dopiero późnym wieczorem.

Minister Andersen bświadczył, że 
rząd duński, poza przygotowaniem 
noty protestacyjnej, zamierza po­
ruszyć całą sprawę na forum Ra- 

naj-dy Ministerialnej EWG
bliższy poniedziałek. „Traktowanie 
przez rząd hiszpański statku duń 
skiego, jako ofiary tylko dlatego, 
że my oponujemy, przeciwko egze 
kucjom politycznym — jest czy­
stym szaleństwem. Wskazuje to 
raz jeszcze, że rząd hiszpański nie 
jest rządem cywilizowanym” — po 
wiedział minister. (PAP)

Partii Demokratycznej, opowie­
dział się za wprowadzeniem ściślej 
szej kontroli nad poczynaniami 
tego typu organizacji działających 
na terenie USA. Zdaniem senato­
ra, działalność CIA za granicą przy 
nosi 
nów

uszczerbek dla prestiżu Sta- 
Zjednoczonych na świecie.

Wywiad J. Arafata
W wywiadzie udzielonym amery 

kańskiemu czasopismu „U.S. News 
and Word Report” przewodniczą­
cy Komitetu Wykonawczego Orga 
nizacji Wyzwolenia Palestyny, J. 
Arafat stwierdził, że ostatnie soro 
zumienie izraelsko-egipsląie stwa­
rza ryzyko nowego konfliktu zbrój 
nego na Bliskim Wschodzie. Po­
gląd swój Arafat argumentował 
tym, że porozumienie nie poru­
sza fundamentalnej kwestii tego 
regionu — problemu palestyńskie­
go, ziemie arabskie są nadal oku 
powane a wysłanie na Synaj ame­
rykańskiego personelu techniczne­
go może być dla USA początkiem 
zaangażowania się typu indochiń- 
skiego, Przywódca palestyński 
wskazał również, że Izrael jest da 
zbrajany przez Stany Zjednoczone.

Na Kielecczyźnie zachowało się wiele zamków. Niektóre z nich 
ze względu na duże wartości artystyczne i historyczne są wyso­
ko szacowane w skali europejskiej. Do nich należy również Za­
mek Królewski, w którym od dwóch lat ma swą siedzibę Muzeum 

Świętokrzyskie.

Zakończenie Dni
Kultury Czechosłowackiej

Wczoraj zakończyły się imprezy Dni Kultury Czechosło­
wackiej w Poznaniu i województwie poznańskim. Jak in­
formowaliśmy wypełniły je w ystępy przybyłych specjalnie 
z tej okazji zespołów folklorystycznych „Dolina” i „Podlu- 
żanky”, następnie Chóru Dziecięcego z Brna oraz znanych 
teatrów lalkowych ze znanym szczególnie dobrze w naszym 
mieście Teatrem „Radost” z Brna na czele.,
Otwarto w czasie Dni wysta dowej Prasy i Książki, a tak- 

wy plastyczne w Pałacu Kul- że artystycznych koronek w 
tury oraz Klubie Międzynaro- Muzeum Rzemiosł na Górze

Połsko-amerykańskis 
stosanki handlowe

Dzisiaj rozpoczną się w War­
szawie obrady kolejnej ’— V 
sesji polsko-amerykańskiej ko­
misji do spraw handlu.

Na sesji dokonana zostanie 
ocena rozwoju naszych stosun 
ków handlowych i postępu we 
współpracy gospodarczej, prze 
de wszystkim pod kątem rea­
lizacji założeń i celów tych sto 
sunków do roku 1980, nakreś­
lonych w czasie ubiegłoroczne 
go spotkania I sekretarza KC 
PZPR Edwarda Gierka z pre­
zydentem Geraldem Fordem.

W tym kontekście omawiane 
będą m. in. środki, które powinny 
zapewnić realizację bądź nawet 
przekroczenie w polsko-amerykań 
skich obrotach handlowych sumy 
1 mld dolarów w 1976 r. i 2 mld do 

1 larów w' 19R0 r. Chodz.i zwłaszcza o 
możliwości zwiększenia naszego 
eksportu do USA. (PAP)

z

Po oebykniu embarga
Rząd grecki wyraził ubolewanie 
powodu decyzji obu izb Kongre­

su USA w sprawie częściowego 
uchylenia embarga na sprzedaż 
Turcji broni amerykańskiej. Jak 
wiadomo embargo zostało wprowa 
dzone po inwazji wojsk tureckich 
na Cypr w lecte ubiegłego roku.

Astronauci opuścili ZSRR
Astronauci amerykańscy, którzy 

brali udział we wspólnym locie 
kosmicznym „Sojuz-A.pollo”, po 2- 
tygodniowjm pobycie w Związku 
Radzieckim opuścili w sobotę 1 

• Moskwę. Astronauci przebywali 
w Związku Radzieckim wraz ze 
swoimi rodzinami. W najbliższym 
czasie dó Stanów Zjednoczonych 
udadzą się z rewizytą kosmonauci, 
radzieccy, uczestnicy tego lotu.

'w zamkti

Fot. — CAF

Przemysława. Bogaty program 
z okazji Dni przygotował Osie 
dlowy Dom Kultury „Jagiel­
lonka”, uczestniczyła w nim 
też poznańska „Estrada”, pra­
sa, radio i telewizja. Z okazji 
Dni gościliśmy w naszym mieś 
cie oraz w województwie poz­
nańskim i województwach, są­
siednich delegacje robotników 
i rolników, artystów i dzienni 
karzy, nauczycieli i młodzieży.

W sobotę prz.ybyła do Po-zna 
nia oficjalna delegacja czecho 
słowacka na czele z wicemini 
strem kultury Republiki Cześ 
kiej — Otakarem Kolanem. 
Wspólnie z przebywającą już 
od kilku dni w Poznaniu dełe 
gacją władz politycznych i ad 
ministracyjnych Brna na cze 
le z sekretarzem KW Komu­
nistycznej Partii Czećhosłowa 
cji w Brnie Oldrzichem Klicz- 
nikiem spotkali się oni z I se 
kretarzem KW PZPR w Pozna 
n-iu Jerzym Zasadą oraz człon 
kami Egzekutywy KW — se­
kretarzem KW Bogdanem Ga 
Wrońskim i wojewodą Stani­
sławem Cozasiem. Goście wy­
razili władzom i społeczeń­
stwu gorące podziękowanie za 
rozmach i wzorową organiza­
cję Dni Kultury, podkreślając 
serdeczne przyjęcie jakie zgo 
towano im m. in. w PGR Zy- 
dowo i Zakładach Cegielskiego. 
G^ ście czechosłowaccy wyrazi 
li podziw i uznanie dla osiąg 
nięć społeczeństwa Wielkopol­
ski pod przewodem partii, pod 
kreślaj je że służą o- e umac-

Dokończenie na str. 2

Bułgarski sukces 
Polskiego Teatru Tańca 
Z dużym uznaniem spotkał się

Polski Teatr Tańca z 
który po raz pierwszy 
Bułgarii, występując w 
rej Zagorze i Gabrowie.

Poznania, 
gościł w 

Sofii, Sta 
W recen-

zjach z występów' podkreślano, że 
■wysokie umiejętności poszczegól­
nych wykonawców oraz koncep­
cja inscenizacyjno-muzyczna pre­
zentowanych utworów- pozwoliły wi 
dzom lepiej poznać taniec nowo­
czesny i przekazać im jego głębo­
kie piękno. (PAP)
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Replezentant woj. poznańskiego Stanisław Nowak z RRZD Sieiinko, który jako jeden z pierwszych 
kończył konkursową orkę, zajął piąte miejsce w kategorii seniorów. Z prawej ekspozycja maszyn

rolniczych. Fot. — S. Wiktor

Uczelnie bliżej życia

Racjonalne wykorzystanie wiedzy
przyspieszy wszechstronny postęp

Szkoły wyższe to nie tylko akademickie ośrodki dy-
daktyczne. To również potężne zaplecze naukowe, zdolne do 
rozwiązywania złożonych problemów badawczych.

dla gospodarki narodowej,.. di 
sze zbliżenie uczelni do życia

XVIII Krajowy Konkurs Orki

Wysoki poziom umiejętności
traktorzystów z kółek rolniczych

Na polach Zakładu Błażeje wko, należącego do Przedsię­
biorstwa PGR Łekno w woj. poznańskim odbył się wczoraj 
XVIII Krajowy Konkurs Orki, w którym wzięło udział 45 
najlepszych traktorzystów z 43 województw. Ubiegali się 
oni o mistrzowskie tytuły w kategorii seniorów i juniorów.
Przybyłe z różnych stron 

kraju (najwięcej z Wielkopol­
ski) wycieczki rolników zwie­
dzały znajdującą się na tere­
nach położonych przy stadionie 
wystawę maszyn rolniczych, 
na której Poznańskie Przed­
siębiorstwo Handlu Sprzętem

Zakończenie Dni

Czechosłowackiej
Dokończenie ze str. 1

nianiu całego olozu socjali­
stycznego.

Obie delegacje przekazały na 
zakończenie serdeczne zapro­
szenie’ dla przedstawicieli ,śpo 
łeczeństwa Poznania i Wielko 
polski do odwiedzenia Brna i 
woj ewó d z twa połudn iowomo- 
rawskiego, które łączą z Poz 
naniem i Wielkopolską trady­
cyjne już więzy przyjaźni i 
współpracy, (zb)

Rolniczym „Agroma” prezen­
towało maszyny do^zoioru sia­
na i zielonek, maszyny upra­
wowe, żniwne, do siewu i sa­
dzenia okopowych oraz do me- 
chaniżacji prac w hodowli in­
wentarza.

Odbywały się pokazy pracy 
maszyn i narzędzi rolniczych 
w Błażejewku i zbioru kuku­
rydzy ną ziarno w Przedsię­
biorstwie PGR Jarosławiec. 
Dodatkową oprawę imprezy 
stanowiły: ekspozycje produk­
tów naftowych CPN, produk­
tów mleczarsk?ch i ogrodni­
czych czołowych kombinatów 
PGR z woi. poznańskiego, wy 
robów wikjiniarsko-trzciniar- 
skich. ..Agrochemu” i ■ „Domu 
Książki” oraz wystawy sprzę­
tu bhp i drobnego inwentarza.

czej Spółdzielni Produkcyjnej 
w Dolniku, woj. pilskie, drugie 
miejsce przypadło Stanisławo­
wi Mujcie z SKR Gołuchów w 
woj. kaliskim, trzecie — Józe­
fowi Kowalskiemu z SKR Sza 
dek w woj. sieradzkim, (emp)

Spraw;a jego właściwego, op­
tymalnego wykorzystania, z po 
żytkiem zarówno dla dydak­
tyczno-wychowawczych funk 
cji uczelni jak i dla życia gos 
podarczego i społecznego kra­
ju — z każdym rokiem aka­
demickim staje z coraz więk­
szą ostrością. Przecież właś­
nie nauka stanowi jeden z za­
sadniczych jakościowych ęzyn 
ników przemian, jedną z głów­
nych sił napędowych rozwoju.

Wytyczne na VII Zjazd 
PZPR przewidują zwiększenie 
nakładów na badania nauko­
we i prace rozwojowe w na­
stępnej 5-Iatce do kwoty oko­
ło 200 mld zł — blisko dwu­
krotnie większej niż w obec- 
riym 5-leciu. To dużo — ale 
mimo to nie wszystkie potrze 
by zostaną zaspokojone. Tym 
bardziej trzeba dbać o to, aby 
nakłady przeznaczone na nau­
kę były właściwie spożytko­
wane. W tym celu trzeba każ­
dą uczelnię, wydział, instytut, 
katedrę — przekształć’ń w nia

usprawnianie wdrożeń pow-tj. 
jącej tu myśli nowatorskiej $ 
gospodarczej i społecznej pra) 
tyki — zadania te powinny by 
podejmowane w ścisłej wsp& 
pracy z innymi placówkarr 
naukowymi. Są to zadani; 
trudne, ambitne — ale realne 

PAP

Problem Rodezji 
na forum ONZ
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Problem Rodezji znajduj; j 
się na porządku obrad Korni. ; 
tetu d/s Powiernictwa i Tery, j 
toriów Niesamodzielnych Zgro । 
madzenia Ogólnego NZ. Oma- ] 
wlany jest raport specjalnej 
Komitetu d/s Dekolonizacji, 
który zatwierdził projekt rezo' 
lucji w'sprawie Rodezji. V " 
dokumencie tym podkreśla się, 
że naród Zimbabwe posiada . 
niezaprzeczalne prawa do sa­
mostanowienia a jego walka« 
to prawo jest całkowicie legał
na. (PAP)

Oferta na I półrocze 1976 roku

W Poznaniu trwają
giełdy branżowe

Duży ruch i w pełni handlowa atmosfera panuje w halach 
targowych MTP. w których odbywają się ogólnopolskie 
giełdy branżowe. W proponowanej handlowcom ofercie po-

Kopie - oryginałami

Zbiór cennych monet

Na 
den

zatrzymany 
przez celników
niezwykły sposób wpadł je- 
z pseudoturystów usiłując

wywieźć przez przejście graniczne 
I w Kołbaskowie w woj. szczeciń- 

. skim zbiór starych monet rzym- 
T skich i greckich. Usiłował on 
'I wmówić celnikom, iż są to bez.war 
1 teściowe kopie. Celnicy monety 
T jednak zatrzymali i oddali do eks- 

pertyźy. Okazało sie. że rzekomo 
Ji bezwartościowe kopie są niezwy- 
rii kle cennymi oryginałami o znacz­

nej wartości; chęć ich zakupu wy 
1 raziło Muzeum Narodowe.

Nie Jest to bynajmniej jedyny 
L wypadek usiłowania wywiezienia 

Z* granice dóbr kultury. Pracow- 
t. nicy szczecińskiego Urzędu Celne 

go zatrzymali już w br. kiłkadzie 
l1' siąt osób usiłujących przemycić za 

granice starodruki, obrazy, mone- 
ii ty, rzeźby, dzieła sztuki ludowej. 
U W rezultacie w miejscowym utrze 
t. dzie celnym powstał swoisty zbiór 
, dzieł sztuki Indowej — obrazów, 
< rzeźb, kołowrotków, książek.

i Inna próba przemytu miała miej 
sc® na statku ..Rzeszów”. Prącow- 

I1 nicy służby celnej znaleźli ponad 
tysiąc składanych parasolek nk-rr- 
tych w przewodach wentylacyj- 

| nych tej jednostki. (PAP)

Przy dopingu ■publiczności 
odbyły się. jówpież popisy trak 
ter-crossu,

Według oceny komisji kon­
kursowej najlepszymi wynika­
mi mogli się w tegorocznym 
konkursie popisać reprezen­
tanci grupy juniorów, wśród 
których mistrzem absolutnym 
został Stanisław Haręźlak —- 
•rolnik indywidualny ze wsi 
Jaksice w wpj. bydgoskim. 
Zdobył on maksymalną liczbę 
CO punktów. Drugie miejsce za 
jął Walenty Boczek z Bielska 
(SKR Międzychód) w woj. go­
rzowskim, trzecie — Henryk 
Gaweł z SKR Wabienice «w 
woj. wrocławskim. Obrońca 
tytułu wicemistrza juniorów i 
mistrza seniorów z roku 1974 
Jarosław Milsiak — rolnik in­
dywidualny z Wieczyna w woj. 
kaliskim zajął piąte miejsce, co 
świadczy o wysokim i wyrów­
nanym poziomie umiejętności 
młodych traktorzystów. .

W kategorii seniorów pier­
wsze miejsce ^zdobył Zdzisław 
Stróżyna z Kombinatu Rolni-

kaźną ilość stanowią nowości, 
szym półroczu 1976 roku.
Wczoraj otwarto giełdę wy­

robów cukierniczych, przetwo 
rów owocowo-warzywnych i 
win. 15 spółdzielni Krajowego 
Związku Spółdzielni Przemy-

które trafią na rynek w pierw

żowego, Biuro Organizacji Tar 
gów Ministerstwa Handlu We 
wnętrznego i Usług, Centralny 
Związek Spółdzielczości Pra­
cy, Zjednoczenie Przemysłu

słu Spożywczego prezentuje • Meblarskiego, Związek Snół-
wyroby o łącznej wartości 761 dzielni Inwalidów, Rzęmieślni- 
mln złotych. Znajdują się po- cze Domy. Towarowe. Komis- 
śród nich 33 nowości m. in. ga ja Koordynacyjna Działalności
laretki w czekoladzie i wafle 
„S^ymonki” oraz „Kubusie”.

Dzisiaj natomiast rozooczy- 
nają się kolejne giełdy, na 
których przedstawią swoją 
ofertę: Centrala Zbytu Papie­
ru „Polsport”, Zjednoczenie 
Przemysłu Filcowego i Tkanin 
Technicznych, Krakowskie Za 
kłady Futrzarskie, Zjednocze­
nie Przemysłu Chemicznego, 
Zjednoczenie 'Przemysłu Odzie

ja Koordynacyjna Działalności
Gospodarczej Organizacji Spo­
łecznych, Zakłady Produkcji 
Galanteryjno-Odzieźowej „Pro 
gal”, Zakłady „Teofilów”, 
„Stolbud”, Zjednoczenie Prze­
mysłu Wełnianego, Zjednocze­
nie Przemysłu Drobiarskiego 
„Poldrob’’, a także wystawcy 
indywidualni.

Poszczególne giełdy trwać
będą od 4 do 7 dni. (pik)

cówkę o najwyższym pozio­
mie.

Jakość: to słowo w pierw­
szym rzędzie określa zadania 
polskiego szkolnictwa wyższe­
go na najbliższe lata. W dzie­
dzinie dydaktyki oznacza to 
intensywne kształcenie fachów w 
ców o szerokim profilu zawo­
dowym, umiejących w zależ­
ności od potrzeb zmienić swą 
specjalizację zawodową i pro­
fil pracy. Jest to tym istot­
niejsze, że — jak twierdzą fu­
turolodzy — już za kilkanaście 
lat niezbędni beda krajowi fa­
chowcy w specjalnościach, któ 
re dziś nie mają nawet jesz­
cze nazwy.

Aby realizować to zadanie 
— uczelnie muszą w znacz­
nym stopniu wzbogacić swą 
bazę i zaplecze dydaktyczne, 
poprawić warunki studiów. 
Jest to tym istotniejsze, że już 
obecnie w programach stu­
diów dominują zajęcia inten­
sywne — w małych grupach, 
które wymagają większej licz 
by sal wykładowych, laborato

" riów, aparatury. Szkolnictwo 
wyższe wstrzymało więc swój 

' rozwój ilościowy: już w tym 
roku akademickim liczba stu­
dentów wzrosła tylko w nie­
wielkim stopniu, co przyczyni 
się do poprawy warunków 
nauki.

Podnoszenie jakości działa­
nia odnosi się też do działal­
ności wychowawczej uczelni, 
jak również do prowadzonych 
przez placówki szkolnictwa 
wyższego prac badawczych. 
Szkoły wyższe skupiają po­
nad 70 procent polskich kadr 
naukowych; racjonalne wyko­
rzystanie siły intelektualnej 
ma istotne znaczenie dla oostę 
pu we wszystkich dziedzinacłr 
naszego życia.

Już obecnie uczelnie podej­
mują niemałe zadania badaw­
czo-rozwojowe dla potrzeb gos 
podarki, kultury i życia spo­
łecznego. Tzw. przerób ■'finan­
sowy w zakresie nrac nauko- 
wo-badawczvch dla gospodar­
ki wyrażał się w szkodach wyż 
szych w 1974 r. kwotą blisko 
3 mld zł. W przyszłym 5-le­
ciu przeznaczy sie na ten c^l 
dla polskich uczelni prawie 30 
mld zł. To wielka kwota — i 
wielka szansa, którą nauka 
akademicka musi w nełni wy­
korzystać. Zwiększeni rroduk 
tywności prac szkół wyższych

Wojska izraelskie 
wycofują się z Synaju

W niediżielę rozpoczęło si( 
wycofywanie wojsk izraelskich 
z rejonu pól naftowych Abl 
Rudeis,na Synaju, to jest z 
części terytorium Egiptu, któ 
re zosiało zagrabione przez 
Izrael w wyniku wojny czerw 
cowei w 1957 roku. Wycofy­
wanie wojsk izraelskich zesta 
ło uzgodnione w egipsko-iz- 
raelskim porozumieniu o dru­
gim etapie rozdzielenia wojsk 
na Synaju.

W niedzielę do Abu Rude’? 
przybyli amerykańscy snecjs- 
liści z koncernu „Mobil 0’1 
Company”,, którzy na zleceni 
rządu egipsk;ego dokona.ią in­
spekcji szybów naftowych.

Tel Awiw zgodzą! się na wy 
cofanie swych wojsk ze stre­
fy Abu Rudeis dopiero po u- 
zyskaniu gwarancji od USA 
na dostawy ropy naftowej w
takiej ilości, jaką 
no w Abu Rudeis 
elski usiłuje też 
wycofanie swych

wydobywa- 
Rząd izra- 

przedstawić 
wojsk jako

Dalszy rozwój przyjaznych stosunków
Omówienie wspólnego komunikatu polsko-kanadyjskiego |

ustępstwo, na rzecz uregulowa 
nia konfliktu bliskowschodnie­
go, chociaż wiadomo, że Ra­
da Bezpieczeństwa ONZ przy­
jęła w listopadzie 1967 roku 
uchwałę wzywającą do natych 
miastowego i bezwarunkowe­
go wycofania wojsk izrael­
skich ze wszystkich okupowa 
nych ziem arabskich. (PAP)

Zachmurzenie duże, miejscami 
przejściowe opady. Temperatura 
minimalna od 7 do 13, maksymal 
na od 11 do 17 stopni, wiatry u- 
miarkowane, w porywach silne.

Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował: Andrzej Skrzypczak

Minister obrony RFN 
ponownie postuluje 
zwiększenie zbrojeń
Minister obrony RFN, Georg 

Leber, przemawiając' 5 bm. 
na zjeźdeie delegatów ZwiąiZ- 
ku Rezerwistów Bundeswehry

Bonnbad Godesbergu, opo­
wiedział się ponownie za zwię 
kszeniem wysiłków zbrojenio­
wych Paktu Północnoatlanty­
ckiego. Postulował on nadanie 
zbrojeniom konwencjonalnym 
Jeszcze wyższej niż dotych­
czas rangi w wysiłkach zbro­
jeniowych” NATO. Leber z 
satysfakcją oświadczył, że mi­
mo wielorakich posunięć o- 
szczędnościowych rządu RFN, 
dalsze zbroienia zachodnionie 
miecWch sił zbrojnych „są za 
gwarantowane”. (PAP)

Przyjęty na zakończenie oficjalnej wizy­
ty w* Polsce ministra spraw zagranicz­
nych Kanady Allana J. MacEachena 

wspólny komunikat stwierdza, że ministro­
wie spraw zagranicznych PRL i Kanady do­
konali przeglądu całokształtu stosunków mię­
dzy obu krajami i wyrazili zadowolenie z ich 
rozwoju w ostatnich latach. Podkreślili, że ist­
nieją możliwości dalszego znacznego wzrostu 
współpracy polsko-kanadyjskiej i potwierdzi­
li zdecydowanie działania obi? krajów na 
rzecz osiągnięcia tego celu.

W rozwoju przyjaznych stosunków między 
Polską i Kanadą ważną rolę — podkreśla ko* 
munikat — odgrywają wizyty, kontakty i kon­
sultacje na różnych szczeblach; konsultacje te 
powinny odbywać się regularnie. Obie strony 
popierać będą wysiłki zmierzające do rozwi­
jania wzajemnie korzystnej 'współpracy gospo­
darczej, naukowej, technologicznej, kultural­
nej i w innych dziedzinach. Istnieją duże moż­
liwości zwiększenia obrotów handlowych, i 
zróżnicowania ich struktury; istotne znacze­
nie ma rozwój kooperacji przemysłowej. Oba 
kraje przywiązują poważne znaczenie m. in. do' 
rozwoju współpracy w dziedzinie rybołów­
stwa. Rozpatrzono możliwości dalszego rozwo­
ju współpracy kulturalnej i wymiany infor- 

;macji, odgrywających ważną rotę w umacnia­
niu zrozumienia i przyjaźni międry naroda­
mi. Rozwijana będzie wymiana osobowa.

Komunikat stwierdza dalej, ic w trakcie 
szerokiej wymiany poglądów na temat aktu­
alnych problemów międzynarodowych obaj 
ministrowie byli zgodni, że rozwój współpra­
cy między państwami — niezależnie od ich 
sytemów — przyczynia się do budowy atmo­
sfery zaufania i wzajemnego zrozumienia oraz 
do umacniania pokoju i bezpieczeństwa w 
śmiecie. Podkreślając historyczne znaczenie 
Konferencji Bezpieczeństwa i Współpracy w 
Europie, obie strony były zgodno, że pełna re­
alizacja zasad i. postanowień jej aktu końco­
wego leży w interesie wszystkich państw ucze­
stniczących w konferencji oraz powinna przy­
czyniać się do umacniania zarówno europei- 

. skiego, jak i światowego pokoju, bezpieczeń­
stwa i współpracy.

Obaj ministrowie akcentują żywotne zna­
czenie układów o nierozprzestrzenianiu broni 
jądrowej,, a także konieczność przystąpienia 
do tego układu wszystkich państw. Podkre­
ślono poparcie obu krajów dla ONZ — waż­
nego instrumentu światowego pokoju, bezpie­
czeństwa i współpracy międzynarodowej.

Kanadyjski gość wyraził wdzięczność za 
gościnność z jaką spotkał się w Polsce; pod­
kreślił zadowolenie z owocnych spotkań z pol­
skimi przywódcami. Min. A. J. MacEacheń za­
prosił min. S./Ólszowskiego do złożenia wizy­
ty w Kanadzie; zaoroszenie zostało przyjęte i 
zadowoleń ietn. (PAP)

Zapowiedź małego 
szczytu arabskiego
Jak poinformował jordański 

dziennik „Ad-Dustur”, powo­
łując się na miarodajne koła 
w Kairze, wkrótce odbędzie 
s-ię mały szczyt arabski z U' 
działem prezydentów: E^iiptA 
— Anwara Sadata, Syrii , 
Hafeza Asa.da, króla Arabii 
Saudyjskiej — Cbalóda i kró­
la Jordanii — Husajna. Na 
szczycie ma być nrzedyskuto; 
wana aktualna sytuacja na Eli 
skim Wschodzie. „Ad-Dustur” 
nisze..że rozpoczęły sćę w try 
bie pilnym konsultacje mrędzy 
wspomnianymi czterema kra­
jami arabskimi, w celu przy­
gotowania te^o min i -szczytu • 
Dziennik doda je, że'spotkanic 
będziie wstępnym krokiem do 
kolejnego szczytu arabskiego, 
w którym wzięliby udzćał s-z' 
fowie wszystkich państw ar^ 
skich i nrzywódca Organizacji 
Wyzwolenia Palestyny — Ja­
ser Arafat. (PAP)
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LUDZIE I WYDARZENIA Jesteśmy gotowi kontynuować
rTans-Dietrich Genscher jest 
|-| przedstawicielem już te- 

go pokolenia czołowych 
działaczy politycznych RFN, 
które ze względu na swój wiek 
nie posiada hipoteki sprzed 
1945 roku. Pierwsza jego de- 

' klaracja’ polityczna pochodzi 
1 dopiero z 1946 roku: wstąpił 

do powstałej na terenie ów­
czesnej radzieckiej strefy okur 
pacyjnej Partii Liberalno De­
mokratycznej. Kiedy zaś w 
roku 1952 dotychczasowy stu­
dent prawa na Uniwersytecie 
Lipskim przeniósł się do Ham­
burga, gdzie w dwa lata póź­
niej uzyskał kwalifikacje 
prawnicze — przeszedł do za- 
chodnioniemfeckiej partii li­
beralnej: Freie Deutsche Par- 
tei.

Z tą partią — FDP — zwią­
zane są też wszystkie szczeble 
jego kariery. Już w 1956 roku 
został naukowym ekspertem 
frakcji liberalnej w Bundesta­
gu, od 1959 do 1965 roku był 
kierownikiem jej sekretariatu, 
a w latach 1962 — 1964 także 
federalnym sekretarzem FDP. 
Kiedy więc w wyborach do 

"Bundestagu w 1965 roku zo­
stał po raz pierwszy deputo­
wanym, natychmiast objął i 
piastował przez całą czterolet­
nią kadencję funkcję parla­
mentarnego sekretarza frakcji 
FDP. A że należał do tzw. 
„młodoturków” w FDP wystę­
pujących przeciwko dotychcza­
sowemu nacjonalistycznie kon- 
ssrwątywnemu kierownictwu 
Ericha Mende, że przyczynił 
się w niemałym stopniu do 
ich -zwycięstwa i umocnienia 
pozycji Waltera Scheela, już w 
reku 1968 został jednym z 
trzech zastępców nowego prze­
wodniczącego liberałów. Tak 
więc i w rok później, po wy­
borczej porażce chadecji, w 
pierwszym rządzie koalicji so- 
cjsl-liberalnej, właśnie Gen- 

* scherowi (który nośród libera­
łów był obok Scheela czoło­
wym rzecznikiem takiej koa­
licji) przypadł fotel ministra 
spraw wewnętrznych. On też 
stał się — poza Brandtem i

Dzisiaj rozpoczyna się konkurs chopinowski
Koncert orkiestry i chóru F ilharmonii Narodowej pod dy­

rekcją Witolda Rowickiego, z udziałem solistów: meksykań­
skiego skrzypka polskiego pochodzenia — Henryka Szeryn- 
?a i tenora Kazimierza Puste laka, zainauguruje 6 bm. wie­
czorem jedną z najważniejszy ch imprez muzycznych świa­
ta— IX Międzynarodowy Konkurs Pianistyczny im. Fryde­
ryka Chopina w Warszawie.
Mimo że bilety na konkur­

sowe przesłuchania zostały 
dawno wyprzedane, przed ka 
sami Filharmonii spotkać moż 
na wielu optymistów, mają­
cych nadzieję zdobycia choć­
by wejściówki.

Scheelem — obiektem zago­
rzałych ataków personalnych, 
montowanych przez opozycję 
chadecką, która próbowała 
obarczyć go odpowiedzialnoś­
cią za niemożność zdławienia 
konfliktów społecznych ujaw­
niających się w FRN, a nawet 
za dramat jaki rozegrał się w 
mcnachijskiej wiosce olimpij­
skiej podczas igrzysk 1972 ro­
ku. Jednakże umocnienie koa­
licji socjal-liberalnej w wy-

HANS DIETRICH

borach 1972 roku przyniosło 
także umocnienie pozycji Gen 
schera.- W drugim gabinecie 
Brandta-Scheela znowu objął 
tekę ministra spraw wewnętrz 
nych.

Wkrótce wszakże zaczął 
przygotowywać się do sukcesji 
po Scheelu, który desygnowa­
ny na stanowisko prezydenta 
RFN. zwolnić miał faktyczne 
wicekanclerstwo oraz kierow­
nictwo sprawami polityki za­
granicznej RFN a także prze­
wodnictwo partii liberalnej 
•^skującej — wobec utraty 
klienteli wyborczej socjalde­
mokratów — coraz bardziej 
ważką rolę wewnątrz koalicji 
SPD—FDP. Jeszcze więc za­
nim w początkach maja 1974 
roku doszło do zaskakującej 

przyjedzie m. in. wylosowana 
jako pierwsza uczestniczka 
przesłuchań — Francuzka Bri- 
gitte Engarer, w związku z 
czym eliminacje otworzy wy­
stęp po raz pierwszy biorącej 

rezygnacji Brandta z kancler- 
stwa — a w ślad za tym do re­
organizacji gabinetu bońskie- 
go, który ukształtował się jako 
trzeci rząd koalicji socjal-libe- 
ralnej Helmuta Schmidta i 
Hans a-Dietrich a Genschera — 
jako minister spraw wewnętrz 
nych RFN odbył kilka podró­
ży zagranicznych, typowych ra 
czej dla szefa dyplomacji.

Prawda, iż wydarzenia zwią 
zane z ustąpieniem Brandta, 
opozycja chadecka } te koła 
reakcji zachodnioniemieckiej 
których wyrazicielem jest po­
tentat prasowy Axel Springer, 
próbowały wykorzystać dla 
„rozrobienia” Genschera. Po­
suwały się w toku tej kampa­
nii nawet do spponcwania, że 
to właśnie minister spraw 
wewnętrznych podstawił nogę 
Brandtowi. Pozostało to wszak 
że. bez większego wpływu na 
pozycję następcy Scheela. Co 
więcej — szesnastomiesieczny 
okres wicekanclerstwa i kiero­
wania resortem spraw zagra­
nicznych przez Genschera 
umocnił jego’znaczenie na fir­
mamencie bońskim. Tym bar­
dziej, że od roku jest także 
przewodniczącym FDP.

Niemałe znaczenie miał fakt, 
że Genscher-deklarował się od 
początku jako rzecznik „kon­
tynuacji zasadniczej linii poli­
tycznej rządu Brandta-Schee- 
la” wobec państw socjalistvcz- 
nych oraz Konferencji Bez­
pieczeństwa i Współpracy w 
Europie, a także jako zwolen­
nik „intensyfikacji dialogu 
politycznego i szczerego oma­
wiania nawet trudnych pro­
blemów”. Przy tym. w okre­
sie impasu jaki przecież cecho­
wał aż do helsińskiego szczytu 
politykę wschodnią rządu 
Schmidta-Genschera, właśnie 
wicekanclerzowi urabiano w 
Bonn opinię tego polityka w 
duecie przywódców koalicyj­
nych, który w większym stop­
niu aniżeli socialdemokratycz- 
ny partner i^t zaangażowany 
w przezwyciężenie tego impa­
su.

ZBIGNIEW SZUMOWSKI 

udział w warszawskim konkur 
sie przedstawicielki Mońgolii 
— Gonctzigsumła Erdeneczti- 
meg. , / .

Przypomnijmy,' że elimina­
cje przebiegać będą w trzech 
etapach, które zamknie finał. 
Sześciu finalistów walczyć bę 
dzie o główme nagrody. Z bli­
sko stu przedstawicielami pia 
nistyki 28 krajów zmierzy swe 
siły 6-osobowa ekipa polska.

PAP

wólkę o jedność Angoli
7 I Wywiad przewodniczącego MPLA dla PAP

Przewodniczący Ludowego Ruchu Wyzwolenia Angoli 
(MPLA), Agostinho Neto, udzielił w Luandzie wywiadu wy­
słannikowi Polskiej Agencji 
ścińskiemu.
Odpowiadając na pytania do 

tyczące aktualnej sytuacji w 
/Angoli A. Neto odpowiedział, 
że naród angolski oczekuje 
niepodległości i jest gotów prze 
jąć losy kraju w swoje ręce. 
Musi jednak pokonać jeszcze 
wiele trudności. Działają siły 
imperialistyczne. Ponadto sa 
ma Portugalia nie określiła do 
tychczas wyraźnie swej polity 
ki wobec Angoli — nie wie­
my, jakie będą posunięcia i de 
cyzje jej rządu. Jedno jest 
pewne — patrzymy w przy­
szłość z . optymizmem, ponie­
waż MPLA dominuje politycz 
nie w Angoli, ciesząc się sym­
patią i poparciem społeczeń­
stwa, również na terenach kon 
trolowanych jeszcze przez 
FNLA i UNITA.

Wypowiadając sie krytycz­
nie o FNLA i UNITA, A. Neto 
stwierdził: „Prowadzimy, a jeś 
li zajdzie potrzeba będziemy 
prowadzić również no 11 listo 
pada, walkę o zjednoczenie 
Angoli i integralność teryto­
rialną naszego kraju. Wiemy, 
że wymaga to wielkiego wysil 
ku i poświęcenia od narodu, 
który przez 14 lat prowadził 
walkę zbrojną o niepodległość, 
i który ma prawo do życia w 
pokoju. Jestem pewien, że nasz 
naród nigdy nie zgodzi się na 
„bałkanizację Angoli”.

A. Neto wyjaśnił, że kon­
flikt zbrojny w Angoli był 
do przewidzenia, ponieważ 
imperializm zawsze walczył 
przeciwko MPLA, mimo 
że ten prowadził politykę 
niezaangażowania. Imperia­
lizm zdawał sobie sprawę, że 
jeżeli MPLA obejmie władzę, 
to Kędzie to przeszkodą w je­
go zakusach wobec. Angoli i 
jej bogactw. W Angoli trwa 
walka między silami postęou, 
a siłami reakcji i imperializ­
mu, którą nazywa się drugą 
wojną o wyzwolenie.

Zapytany o główne obecnie 
zadania MPLA, A. Neto oświad 
czył: Naszym głównym zada­
nie jest zorganizowanie mas. 
W okresie kolonializmu wśród 
społeczeństwa angolańskiego 
nię było żadnych, form organi­
zacyjnych i dlatego naczelnym 
problemem jest obecnie stwo­
rzenie w naszym kraju społe­
czeństwa zorganizowanego. We 
wszystkich miastach i wsiach 
na.terenach wyzwolonych two

Prasowej, Ryszardowi Kapu-

rzymy komitety ludowe, któ­
re dla mas są szkołą rządze­
nia. Tworzymy strukturę będą 
cą fundamentem i istotą nasze 
go ruchu, która stanowi o sile 
MPLA. Kolejnym zadaniem jest 
stworzenie powszechnego ru­
chu obrony. Jest to organiza­
cja obrony ludowej, w której 
ma uczestniczyć całe społeczeń 
stwo, w której ludzie pracy 
mają przygotowywać się do 
stawiania onoru siłom imper­
ializmu. Przez organizację 
powszechnej obrony rozumie­
my nie tylko szkolenie wojsko 
we, ale i polityczne, pracę ńad 
podniesieniem poziomu świa­
domości m;s. Chcemy wycho­
wać nowego obywatela, nowe­
go patriotę, nowego człowieka.

Niezmiernie ważnym zada­
niem jest także organizacja na 
szego życia gospodarczego. An 
golę opuściło wielb fachow­
ców i techników, ale będzierńy 
starać się nadal, by wszystkie 
-nasze fabryki były czynne, by 
rozwijało się rąlnictwo.

Czy data przyznania Ango­
li niepodległości — 11 listopa­
da — nie ulegnie przesunięciu? 
Kto weźmie wówczas losy kra 
ju w swe ręce? Odpowiadając 
na to pytanie przywódca 
MPLA powiedział: Wszyscy je 
steśmy zgodni, że 11 listopada 
będzie ” dniem niepodległości

Poznań ośrodkiem polskiej
myśli zachodniej

Z racji swego położenia geogra­
ficznego, jak też z uwagi na swa 
pozycję gospodarczą, naukową i 
kulturalną— Poznań w pierw­
szych powojennych latach był na 
turalnym ośrodkiem polskiej myśli 
zachodniej. Dla wróconych Macie­
rzy ziem Nadodrza i Północ,. był 
bezcennym sojusznikiem w two­
rzeniu tam nowej struktury pol­
skiego życia społecznego i’ gospo­
darczego.

O wkładzie Wielkopolski w 
kształtowanie polskiej myśli po­
litycznej zachodn’cj bardzo cenne 
materiały źródłowe można prze­
czytać w ostatnim 2/3 (6) numerze 
„Kroniki Wielkopolski”.

Artykuły dokumentujące rolę 
Wielkopolski to: Mariana Orze­
chowskiego — „Idea zachodnia” w 
myśli politycznej Wielkopolski 
(1918—1945)*’, Edmunda Męclews’óe 
go — „Kierunek Odra i Nysa”, Cze 

Angoli. Rząd Portugalii też 
uznał tę datę za ostateczną. Do 
11 listopada jest jeszcze wiele 
czasu i mogą w kraju zajść 
istotne zmiany, dlatego za 
wcześnie jeszcze mówić o kon 
kretnej formie przyszłego rzą 
du. Pewne jest jednak, że 
MPLA przyjmie odpowiedział 
neść, jaka na nim spoczywa i 
pewne jest, że niemożliwa jest 
władza bez udziału MPLA. 
Gdyby FNLA lub UNITA zds 
cydowały się na secesję, jesteś 
my gotowi kontynuować wal­
kę o jedność Angoli.

Jakiego typu krajem będzie 
Angola po uzyskaniu niepodle 
głcści? Przede wszystkim — 
c 'wiadczył A. Neto — musi- 
my zlikwidować tendencję do 
podziału Angoli. Wolna i zjed 
noczona Angola będzie krajem 
demokratycznym i postępo­
wym, a główną jej silą będą 
kasy najbardziej wyzyskiwa­
ne przez kolonializm. Decydu­
jący głos będą mieli robotnicy, 
chłopi i inteligencja.

Jaka będzie polityka zagra­
niczna niepodległej Angoli?

Chcemy utrzymywać stosun 
ki z wszystkimi krajami świa 
ta, które nie będą prowadzić 
wobec nas polityki ekspansji. 
Jesteśmy częścią Afryki. Chce 
my prowadzić politykę nie- 
zaangażowania, współpracy 
międzynarodowej i wzajemne 
go poszanowania. (PAP)

sława Pilichowskiego — „Działal­
ność i osiągnięcia Polskiego Zwąz 
ku Zachodniego (1944—1959)”, P.o 
tra Zaremby — „Udział WieUccpo 
lan w objęciu Szczecina i Pomorza 
Zachodniego w 1945 roku”, Włady^ 
sława Markiewicza — „Instytut Za 
chodni w Trzydziestoleciu Polski 
I udowej” oraz Wiesława Porzyc- 
kego — „Glos Wielkopolski” a zle 
mie przywrócone Macierzy”.

Z innych artykułów warto wy­
mienić tu m. in. publikacje Zbig- 
nlewa Tyszki „Pozycja i społecz­
na rola kobiety w rodzinach wiel­
kopolskich”, Henryka Matuszcz.a- 
ka — „Udział Szarych Szeregów w 
ruchu oporu w okresie okupacji 
hitlerowskiej na terenie Wielko­
polski” oraz Mieczysława Makow­
skiego ..Demokratyczny ruch mło­
dzieżowy w Wielkopolsce w pier­
wszych latach PRL (1945—1948)”.

(bran)i

Ci, którym nie udało się ku 
Pic biletów, będą mogli śle­
dzić przebieg eliminacji za 
J>ośrednictwem relacji radio­
wych i telewizyjnych; Pol- 
s*ie Radio zapowiada też bez 
pośrednie transmisje z finało­
wych przesłuchań oraz z kon 
cęrtu laureatów. Konkursowi 
Laniści będą również dawać 
codzienne koncerty w sali Pań 

Wyższej Szkoły Mu- 
zycznęj w Warszawie.

W niedziele, w przeddzień 
2 warcia konkursu, witano w 

arszawić licznych uczestni- 
°w’ jurorów i' gości konkur- 

i-1- ^T^bysze — z czterech 
Ćn^ynentów, od pierwszych 

cnwil pobytu w Warszawie 
'Oecduią się pod opieką or- 
^nizatorćw, którzy urucho- 

punkty informacyjne na 
^worcach i lotniku. Pianiści 
^T^wani sa do hotelu „Fo- 

zaś jurorzy i goście — 
r° ^Europejskiego”. W podsta 
■^owym „wyposażeniu” mło- 
F^ch nianistów znaiduje się 
_ /'n Warszawy, na którym ze- 
-sezon o m. in. n a ? ważniej - 

s o trasy ich wędrówek po 
teście.

5 bm. w godzinach wieczor- 
nych większość uczestników 
Stawiła sie w re^e^^ii kon- 

^Wśród przybyłych znaj 
Ule sie kilka pełnych ekin: 

> -osobowa' ekipa radziecka, 
Pzar jci. * Czechosłowacji', Ru- 
T.uniii, Węgier.

W ostatniej chwili jednak 
ki]i-u kandydatów o<,wr,,''9 
s^ój udział w imprezie. Nie

STRONA

ubię komputery, ale 
czuję też przed nimi 
wielki respekt. Ba — 

powiedziałbym, że ich się 
nieco boję. Może dlatego, że 
jestem humanistą, a tam — 
wyższa, nawet najwyższa 
matematyka, z którą nigdy 
do czynienia nie miałem. A 
może z innych powodów...

Komputerami, czy — jak 
to się kiedyś mówiło — ro­
botami, zawsze się zachwy­
całem, a jednocześnie zasta 
nawiałem się, do czego to je 
szcze dojdzie jeśli nadal bę 
dzie się je udoskonalać. W 
słuszności tych moich lękli 
wych rozważań utwierdza­
ły mnie powieści fantastycz 

a ne i filmy, w których kom­
putery obalały władzę ludz 
ką, przejmowały rządy i po 
swojemu panowały nad oto 
ezeniem: statkiem kosmicz­
nym, miastem, fabryką... Os 
tatnio przeczytałem infor­
mację o czołowym zderze­
niu 2 pociągów (w jednym 
z najbardziej rozwiniętych 
krajów zachodnich), któ­
rych bieg sterowany był za 
pomocą komputerów. Po­
dobno zawiodły urządzenia 
sygnalizacyjne...

Czy ja wiem? A może to 
bunt robotów? Może miały 
dość przewożenia rozpar­
tych w fotelach I klasy tłu­
stych pasażerów i tysięcy 
ton ładunków luksusowych 
towarów? .

Nam to na razie nie gro­
zi. Nasze komputerki są je­
szcze skromne, posłuszne, 
łagodne. Robią, co im każe- 
my. Robią nierciele, ale coś

już na swym koncie mają. 
W każdym razie ponoć z po 
wodzeniem zastępują tu i 
ówdzie księgowych przy spo 
rządzaniu list plac.

Słyszałem o pewnym do­
świadczonym, znanym inży 
nierze-matematyku w star- 
szyrh wieku, który skonstru 
owal na własne potrzeby 
małą maszynę komputero­
wą. Miał trudności z zapa­
miętaniem telefonów' znajo 
rńych i przyjaciół. Cóż — 
wzrok już nie ten... Zapro- 
gramoioał więc odpowied­
nio swego robota. Udało 
się, z jednym tylko zastrze 
żeniem. Otóż komputer na 
każde żądanie błyskawicz­
nie „wyrzucał” z siebie re­
jestrowane na dyskowej pa 
mięci numery, a następnie 
— równie szybko — listę 
nazwisk znajomych i przy­
jaciół. Sęk jedynie w tym, 
że poszczególne numery do 
poszczególnych nazwisk mu 
siał już „dopasowywać” sam 
twórca komputera. Ale' to 
drobiazg, można nawet po­
wiedzieć — interesująca la 
migłówka.

Ostatnio mówi się o peiv 
nej nowej pionierskiej ini­
cjatywie: instalacji kompu­

Komputer 
w kurniku

tera w kurniku. Dość spo­
rym, bo kurzych stanowisk 
jest tam około 50. Dotych­
czas pracowano przestarza­
łymi metodami: codziennie 
jeden z pracowników gospo 
darstwa wybierał jaja, li­
czył je i podawał wynik 
rachmistrzowi do ewiden­
cji. I tak co dzień. Teraz bę 
dzie inaczej. Co prawda jaj 
ka nadal będą liczone przez 
oubego pracownika, bo trud 
no namówić komputer do 
wizyt w kurniku, schylania 
się i zbierania jaj tak, aby 
nie uległy stłuczeniu; nadal 
też rezultaty cyfrowe otrzy 
mywać będzie rachmistrz. 
Ale teraz główną rolę przej 
muje robot: to on, po za­
programowaniu, obliczy 
stan posiadania jajek — w 
danym tygodniu i miesiącu. 
Zęby nie było pomyłek i że 
by ułatwić pracę rachmis­
trzom. Dobre, co?

Jest to kwestia niedale­
kiej przyszłości i na doś- 
wiadózenia trzeba cierpli­
wie poczekać. Mamy już 
wszakże wprowadzone i 
praktycznie stosowans me­
tody komputerowe na dużą 
skalę i przez poważne insty 
tucje. Oto zakłady energe­
tyczne w różnych miastach 

(w tym w Warszawie) za­
inaugurowały nowy system 
inkasa należności za ener­
gię elektryczną i gaz. Za po 
mocą komputera — nowo­
czesnej elektronicznej ma­
szyny cyfrowej...

Do tej pory — każdy o 
tym wie — przychodził do 
naszych mieszkań inkasent 
(lub inkasentka), odczyty­
wał stan liczników i w cią­
gu 2—3 minut obliczał na­
leżność, wystawiając odpo­
wiedni rachunek. Wpłacaliś 
my pieniądze — i na tym 
koniec całej operacji. I dla 
nas i dla inkasentów.

Odtąd jednak będzie ina­
czej. A jak? — mówi o tym 
wyczerpująco komunikat za 
kładów energetycznych, roz 
sylany do wszystkich odbior 
ców. Zacytujemy niektóre 
z owych zasad:

„Zakład Energetyczny... 
uprzejmie zawiadamia, że 
dla usprawnienia obrachun 
ku z odbiorcami energii e- 
lektrycznej i gazu oraz dla 
zachowania rytmiczności 
fakturowania, począwszy od 
następnego okresu obrachun 
kowego wprowadza nowy 
sposób dokonywania rozli­
czeń. Rachunki wystaiciane 
będą przy pomocy elektro­

nicznej maszyny cyfrowej. 
W miesiącu wprowadzenia 
tego systemu, inkasenci na 
szego zakładu będą odczy­
tywać tylko stan liczników, 
nie będą natomiast wysta­
wiać i doręczać rachunków 
za zużytą energię elektrycz 
ną i gaz. Dopiero w następ 
nym okresie obrachunko­
wym — po dwóch miesią­
cach — dostarczą rachunki 
za energię elektryczną i gaz, 
icyliczone na podstawie po 
przedniego odczytu, zaimka 
sują należność oraz odczy­
tają stany liczników na na­
stępny okres obrachunko­
wy.

Prosimy, by otrzymane ra 
chunki regulować do rąk 
inkasenta lub w ciągu 5 
dni... i tak dalej.

Zupełnie jak we wspom­
nianym kurniku! Bo\ inka- / 
senci w dalszym ciągu bę­
dą odwiedzali miesźkania, 
odczytywali stan liczników 
itd. Nie będą tylko wysta­
wiać rachunków... Zrobi to 
za nich — z 2-miesiecznym 
opóźnieniem — komputer 
wartości milionów złotych! 
Zagada jednym ze swoich 
„języków”: Algolem. Cobo- 
lem, Fortranem, Basicem 
lub Pascalem i — obliczy. 
A potem znów naszym inka 
sentom będziemy wpłacali 
pieniądze. ,'

Fantastyczny pomysł! Nie 
mogę jedynie dociec idei i 
logiki tego typu systemu. 
Po raz któryś tam zabrakło 
mi — jak widać — matema 
tycznej wyobraźni...
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Traffipax“ prawdę ci powie

t?
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6
Poniedziałek
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Artura 
Brunona

Słońce: 5.48—17.97

TEATRY

Nieczynne.

Kam

□

KDF MUZA — g. 10, 12, 14 „Ta­
ka ładna dziewczyna” (fr. 18 1.), 
g. 16, 18 „Wieczne pretensje” (poi. 
18 1.), g. 20 „Szepty i krzyki” 
(szw. 18 1.).

KDF PAŁACOWE — seans za­
mknięty.

APOLLO — g. 13, 16.45, 19.45 
„Dzień szakala” (ang.-fr. 15 1.).

BAŁTYK — g. 9.45, 12.30, 15.15, 
18 , 20.30 „Noce i dnie” cz. 1 (poL 
15 1.).

GONG — g. 10, 12, 16 „Zasadz­
ka” (rum. 15 1.), g. 18, 20 „Narko­
tyk” (fr. 18 L).

GRUNWALD — g. 17. „Wilk mer 
ski” (rum. b.o.), g. 19 „Honor sa­
muraja” (jap. 18 1.).

Rozbudowa Instytutu 
Ochrony Roślin

Trwa rozbudowa, wiodące­
go w ramach RWPG, poznań-
skiego Instytutu Ochrony 
ślini W marcu przyszłego 
'ku zakończony zostanie 
pierwszy etap. Do użytku

Bo­
ro- 
jej 

od-
dany będzie wtedy, wybudowa 
ny kosztem 45 milionów zło­
tych, budynek dla. Zakładu 
Badań Pozostałości Pestycy­
dów, laboratorium izotopowe­
go oraz pracowni biochemii, a
także szklarnia, kotłownia,
bunkier na odpady radioak­
tywne i garaże.

Jednocześnie z początkiem 
przyszłego roku i w IV' kwar­
tale rozpoczną się dwa kolej­
ne etapy rozbudowy poznań­
skiego lORu. Kosztem 44 mi- 
lionów złotych powstanie la- 

„Klaps” (senas ząmknięty), g. 20 |
„Miłość szesnastolatków” (nrd 15 i poratorium z zespołem Szklar

GWIAZDA — g. 10,. 12„ 14, 16, 
.Doktor Popaul” (fr. 15 1.), g.
.Niewolnicy” (USA b.o.).
KOSMOS g. 17.30

18
20

MDKF

MALTA — g. 16. 18, 20 „Na przy 
kład Józef” (NRD 15 1.).

OLIMPIA — g. - 10, 12.30, . 15
„Szczury Paryża” (fr. b.o.).

OSIEDLE — g. 16, 19 „Peppino 
podbija Amerykę” (wł. 15 1.).

PANCERNIAK — g. 17, 19.30 „Ko 
biety, które kochałem” (rum. 
b.o.). 1

RIALTO — g. 10, 12, 14, 16, ,18. 20 
„Synowie szeryfa” (USA 15 1.)

SCALA — g. 16, 18, 20 „Człowiek 
stamtąd” (szwedz. b.o.).

TĘCZA — g. 17 seans zamknięty 
DKF ..Kalina czerwona” (ra-dz.).

WARTA — g. 10, 12. 14. 16, 18, 20 
„Czerwone i białe” (poi. 15 1.).

WILDA — g. 9 „Noce i dnie” cz.
I (poi. 15 1.), g. 15, 17.30 , 20.15 — 
cz. II.

FQTOPLASTIKON — g. 13—18 
„Wvkopaliska Pompei”.

ZOO — ul. Krańcowa i ul. Zwie­
rzyniecka — g. 9—18.

ni, pomieszczenia do hodowli 
zwierząt doświadczalnych, ma 
gazyny, budynek szkoleniowy 
z internatem i stołówką,

Generalnym wykonawcą ca­
łości inwestycji jest Przedsię­
biorstwo Uprzemysłowionego 
Budownictwa Rolniczego z Po 
znania, (p)

Dyżury radnych

DYŻURY

SZPITALE: interna, chirurgia, 
okulistyka — ul. Garbary 17; chi­
rurgia dziecięca — ul. Krysiewicza 
7T laryngologia, neurologia — ul. 
Przybyszewskiego 49.

Wojewódzka Stacja Pogotowia 
Ratunkowego w Poznaniu, ul. 
Chełmońskiego 20 — tel. 66-00-66; 
nagłe zachorowania w domu i po­
rady lekarskie — 4el- 63-7351 wy­
padki uliczne i w miejscach pu­
blicznych — tel. 999.

Dzisiaj w godzinach od 15 do f? 
radny Wojewódzkiej Rady Narodo 
wej, Tadeusz Bekas pełnić będzie 
dyżur w siedzibie Wojewódzkiej 
Rady Narodowej w Poznaniu, al. 
Stalingradzka 16 pokój 263 II pię­
tro.

Radny- przyjmować będzie skar­
gi. wnioski i postulaty obywateli 
w sprawach dotyczących terenu 
województwa poznańskiego.

W tym samym dniu, również 
w godzinach od 15 do 17 dyżury 
pełnić będą radni miejskich, miej­
skich i gminnych i gminnych rad
wiarodowych 
rad. (na)

siedzibach tych

Podstacje: ul. Bukowa 1. tel.

Dzisiaj w godz. 15—17 w siedzi­
bach ekspozytur dzielnicowych 
pełnić będą dyżury radni Miejskiej 
Rady Narodowej.

32-03-31; Osiedle Piastowskie 15, tel. 
722-24; ul. Ugory 18, tel. 592-30. Pod 
stacja Polożn. Ginekologiczna, ul.

* •’' .^eckowskiege 41. tel. 419-268; ul. 
!;„■ Kościuszki 1113. tel. 544-44: Luboń. 
I- i tel. 99 i 544-44; Swarzędz — tel. 
1 209 i 54'4-44.
• -Centralny Ośrodek Informacji 
jUl Poznańskiej Służby Zdrowia czyn- 
•'■j ny codziennie oraz w niedziele i 
1 ‘l świętfl W godz. 7—22, tel. 989.

Telefon Zaufania — 988 czynny 
’ ,j całą dobę, al. Marcinkowskiego — 
L!. V dyżurują: lekarz psychiatra wzgl. 
.‘Y psycholog. Porady prawne z za- 
-h f kresu prawa rodzinnego, chorób

INFORMUJEMY
Dzisiaj: • godz. 18 spotkanie b. 

więźniów ■ obozu „Mauthausen — 
Gusen” w sali WZGS, plac Wol­
ności 18; • godz. 19 wieczór poezji 
czechosłowackiej w Domu'Kultury 
„Pod Lipami” (Winogrady).

• Muzeum Historii Miasta w Ra 
tuszu będzie zamknięte w dniach 
10—13 bm.

wenerycznych i z zakresu służby 
3® zdrowia — tel. 980.
5Mi | Apteki tylko dyżury nocne: 

I Dąbrowskiego 149. Dzierżyńskiego 
349. Głogowska 107/109. Główna 53.

| Mickiewicza 22. Mazowiecka 12, 
Kórnicka 24, Słowiańska. Starołęc-

i ka 18. al. Marcinkowskiego 11 (ca-> ka 18. al. 
pi łą dobę), 
jj

RADIO

( PROGRAM I: 7.40 Takty i mi- 
ijnuty^ 8.10 Melodie naszych przy- 

p ' jaciół; 8.35 Z nagrań ork. PR i TV 
‘i I w Łodzi; 9.05 Dla kl. I II (jęz. 
‘i j polski); „Leśny labirynt”; 9.30 Z 
j tańcem i piosenką ludową po świe 
‘j cie; 19.08 Tańce z różnych epok;

't 
li
V

r.

n

Tl

|IO.3O „Szaleństwo Almayera” — 
ode. 16; 10.40 Gra „Vistula River 
Brass Band”; 11 Refleksy; 11.05 Nie 
tylko dla kierowców: 11.12 „Gór­
nik” — express muzyczny; 11.30 
Koncert przed hejnałem; 12.25 Zło­
te pierścienie kołobrzeskich festi­
wali; 13 Warszawski chór między­
uczelniany; 13.15 Rytnp rynek, re­
klama; 13.30 Katalog wydawniczy; 
13.35 Zespoły młodzieżowe NRD; 
13.55 Sport to zdrowie; 14 Między­
narodowy Radiowy Konkurs Chó­
rów „Niech narody śpiewają”; 
15.05 Listy z Polski; 15.10 Muzyka 
instrument, z oper; 15.35 Gra Ork. 
Rozrywk. PR i TV pod dyr. J. Mi 
liana; 16.96 „U przyjaciół” — Na­
uka i technika w N&D; 16.11 Pro-

, pożycie do I isty Przebojów: 16.30 
Aktualności kulturalne; 16,35 Z poi

i skiej fonoteki; 17 Radiokurier; 17.20 
I Sylwetka kompozytora: 18 Muzyka
i Aktualności: ' 18.25 Nie tylko dla 
kierowców; 18.30 Przeboje z inter- 
studia — plebiscyt 8 radiofonii; 
19.15 Parada polskie) piosenki: Za.OS 

1 Naukowcy — rolnikom: 20.20 Gra
i śpiewa Zesp. ..Sweet”; 20.35 In- 

, terserwis; 21.15 Scena i filtn; 21.40 
Nowości radiowego studia; • 2’.20 
Muzyka Ind. Wschodu — Japonia; 
22.30 Prnnonujpmv i zapraszamy; 
?2.45 Mini recital Anny Jantar; 
23.05 Koresnon^enc-a z zagranicy; 
23.10 Muzyka na estradach świata.

ł1 WIADOMOŚCI: 9.01. 1, 2, 3, 4, 
5. 6, 7, 8, 9, 10, 12.05, 15, 16, 19, 20, 

JM 21. 22, 23.

PROGRAM II: 7.35 Piosenki bez 
>BI słów; 7.45 Gra Mała Ork. Dęta pod 
?'< dyr. H. Beimcika: 8.35 My 75: 8.45

T
Pieśni i tańce ludowe NRD; 9 Ko 
dały—II Kwartet smyczkowy; 9.20
Opolskie propozycje
9.40 Tu Radio Moskwa: 10 
nieznanym trybunałem” —

muzyczne;
„Przed 
fragm.

książki J. J. Szczepańskiego; 10.28
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„Rajdowcy'* zmorą poznańskich ulic
ie od dziś wiadomo, że 
rozwój motoryzacji wy­
przedza na ogół rozbu­

dowę sieci dróg i ulic. Jest to 
pewna prawidłowość, którą.fa­
chowcy od spraw motoryzacji 
notują, w każdym kraju, gdźie 
liczba pojazdów mechanicz­
nych wzrasta bardzo szybko. I 
u nas dostrzec można to zja­
wisko. Rozbudowujące się z 
każdym rokiem fabryki samo­
chodów przekazują na rynek 
coraz więcej samochodów, 
zwłaszcza w ostatnich latach 
niemniej nie są jeszcze w peł­
ni na zwiększony rzut przygo­
towane ulice naszych miast. •

W Poznaniu wprawdzie wie­
le już zrobiono dla usprawnie­
nia ruchu drogowego; wybudo­
wano nowe szlaki komunika­
cyjne, przebudowano skrzyżo­
wania, ale w dalszym ciągu jest 
jeszcze sporo wąskich ulic 
utrudniających swobodny prze 
jazd. Dodajmy do tego, iż zde­
cydowana większość pojazdów 
parkuje 'na ulicach, głównie 
w rejonie tzwi zwartej zabudo­
wy, gdzie na oeół ulice nie są 
zbyt szerokie. Wszystko tu zmu 
sza' kierowców do zachowania 
szczególnej ostrożności jazdy 
stosunkowo wolnej, parkowa-

towarzystwie sierż. MO Czesła- i 
wa Mytko wyruszyliśmy na ob 
jazd Poznania „Fiatem 125” wy 
posażonym w bardzo ciekawe 
urządzenie zwane „Traffipa- 
xem”. Milicjant kierujący sa­
mochodem, w którvm zainsta­
lowano „Traffinax”, może bez 
większych manipulacji fotogra 
fować iadący przed nim pojazd. 
Na takim zdjęciu znajdzie «ię 
'data i godzina wykonania fo­
tografii, numer rejestracyjny 
samochodu oraz szybkość z la­
ka poruszał sie- poiazd. Dowód 
w nostaci zdjęcia jest tak oczy 
wisty, że nie nozostaie nic in­
nego jak płacić mandat.

'A oto garść refleksji z sobot­
niego rajdu.

Można ch^ba zaryzykować 
twierdzenie, że iest w Pozna­
niu spora grupa kierowców jeż 
dżących poprawnie. Zdarzaią 
się wprawdzie — i to często 
przypadki, iż przekraczają oni 
obowiązującą na danym' odcin­
ku szybkość, ale są to minimal­
ne przekroczenia rzędu 5—10 
km/godz., nie stanowiące więk­
szego zagrożenia dla bez~’eezeń 
stwa ruchu drogowego. Utknie 
niem natomiast sa ci, którym 
zawsze bardzo ' się „spieszy”-

miejskim ruchu drogowym. 
Chyba trzeba by ich określić 
mianem „bezmyślnych”. Stają 
w miejscach, w których w po­
ważnym stopniu utrudniają in­
nym przejazd, jadą sobie wol­
no lewym pasem, są niezdecy­
dowani na skrzyżowaniach. 
Tych niezbyt pozytywnych 
cech można by zresztą podać 
więcej. Kierowanie samocho­
dem nie jest po pewnym tre- 
pingu snrawą zbyt skompliko­
waną, ale jazda po mieście wy 
maga skoncentrowania uwagi, 
a nrze^e wszystkim myślę-
nia- Rutyna to nie wszystko.\

Jak wspomnieliśmy na wsh 
pie większość kierowców jej 
dzi po Poznaniu poprawnie. 
godzinach sobotniego rąU 
jezdnie były suche, droga 
mowania krótka — co ułatwi, 
jazdę. Ale takie doskonal 
wręcz warunki nie zwalniaj 
prowadzących samochody 
stosowania przepisów Kodeki 
Drogowego. Im mniej •funkcjo, 
nariusze MO będą musieli uży' 
wać takich urządzeń jak „Trat 
fipax” tym lepiej. Bo wtedy 
wszyscy będziemy czuć się bez. 
pieczniejsi, a przecież o to 
głównie chodzi. ' '

i

Za nadmierną
szybkość trzeba 

płacić.
Fot. (2) H. Kamza

nia w takich miejscach, aby z, Należy do tei grupy cześć kie-
jednej strony nie blokować 
przejazdu innym użytkowni­
kom dróg, z drugiej umożliwić 
pieszym swobodne przejście w

rowców taksówek i nos i a daczy 
prywatnych pojazdów, którzy 
za wszelką ce!aę chcą zademon­
strować snrawność swoich wo-

miejscach dla nic przeznaczo-* zów i swoje umie-jetności iazdy
nych.

Jak w praktyce, wygląda re­
alizacja powyższych stwier­
dzeń? Aby przekonać się o tym 
w sobotnie przedpołudnie w

,Traffipax’“ — urządzenie do mie­
rzenia szybkości jazdy.

— prawdziwi ..rajdowcy”. Je­
żeli chodzi o kierowców taksó­
wek to zauważyliśmy w sobo­
tę, że wśród „spieszących” się 
przeważała zdecydowani0 lu- 
dzi« młodzi, korujący „Fiata­
mi” i „Daciami”. I jeszcze jed­
no: na osiem skontrolowanych 
taksówek, które jechały z nie­
dozwolona szybkością (grubo 
powyżej limitu). aż sześć pro­
wadzonych było nrzez tzw. 
zmienników. To także daje spo 
ro d0 myślenia.

Wracając do prywatnych

rartiSl

Susza zablokowała port rzeczny
Uajstarsi mieszkańcy Pozna- malną żeglugę na rzece, po- 
” nia nie pamiętają tak dłu- ziom wody musi się podnieść 

giego okresu słonecznej, bez- o co najmniej 30 do 40 centy- 
deszczowej pogody a szczegół- metrów. Nic, niestety, nie
nie jesieni. Fakt ten odbił się 
ujemnie m. in. na pracy po­
znańskiego portu rzecznego, 
który praktycznie biorąc zo­
stał unieruchomiony.

Przedłużający się okres su­
szy spowodował znaczny spa­
dek lustra wody na Warcie, 
co wstrzymało wszelką żeglu­
gę ,na rzece. Stan ten utrzy­
muje się od 18 sierpnia. W tym 
okresie ostatnie barki zdążyły 
jeszcze „uciec” do portów prze 
znaczenia. Następne już nie 
nadeszły. Aby przywrócić nor-

wskazuje na poprawę tego sta 
nu rzeczy. Długoterminowe 
prognozy przewidują bowiem, 
na październik, utrzymanie się 
bezdeszczowej aury.

Pomyślne to prognozy dla 
wczasowiczów w górach i nad 
morzem. Nie wróżą jednak nic 
dobrego pracownikom portów 
rzecznych ani też rolnikom, 
którzy z utęsknieniem wyglą­
dają na chmury w oczekiwa­
niu, na zbawcze, dla pól kro­
ple deszczu, (za)

• Na ul. Słonecznej po prawej 
stronie idąc od ul. Grunwaldzkiej 
rosną bardzo ładne lipy. Korzenie 
lip powysadzały płytki chodniko­
we — powstały nierówności, o któ 
re łatwo się wywrócić — sygnali­
zuje Irena S.

• Klatka schodowa nie malo­
wana .co najmniej od piętnastu lat, 
na ostatniej kondygnacji klatki 
przecieka dach. Jest brudno, wszy 
stkie budynki dookoła zmienny 
elewację — nasz nadal straszy wy­
glądem — piszą lokatorzy z domu

„rajdowców” warto podkreślić Pr^ ^eST^Ure:
fakt, iż tutaj nie ma żadnej 
reguły ' jeżeli chodzi o wiek, 
wykształceni^ czy pozycję spo­
łeczną. Są wśród nich również 
starsi, ludzie z wyższym wy­
kształceniem, zajmujący czę­
sto kierownicze stanowiska, od 
którvch można wymagać zro­
zumienia istoty przeoisów ko­
deksu drogowego. A. jednak 
często mieliśmy okazję obser­
wować wyprzedzanie „na siłę” 
innych pojazdów. Pq zatrzyma 
niu kierowcy ci nie tylko oka­
zywali wielkie zdziwienie, lecz 
wręcz byli niegrzeczni. Ba — 
żądali wyłącznie mandatu kre­
dytowego („bo nie mam pienię­
dzy”).

Gdzie można spotkać w Po­
znaniu takich „rajdowców”. 
Najczęściej ną ulicach Zamen­
hoffa, Szelągowskiej," Świer-

• Mieszkam na terenie osiedla
domków jednorodzinnych — w Na­
ramowicach. Niektórzy mieszkań­
cy hodują w prymitywnych wa­
runkach drób i zwierzęta futerko-

we. Ze względu na zapachy nie 
możemy otwierać okien. W nocy 
wrzeszczą nutrie, rano nie pozwa­
lają spać koguty. Idziemy do pra­
cy zmęczeni, nie wyspani i poiry­
towani — pisze czytelnik. — Mo­
że pomoże nam Stacja Sanitarno- 
Epidemiologiczna?

• W piwnicach budynku ■ przy 
ul. Starołęckiej 49 pojawiła się rok 
temu woda. Lokatorzy wchodzą do 
piwnic tylko w gumowych butach. 
Administrator nie reaguje na proś 
by lokatorów — a zbliża się zima i 
lokatorzy nie mają gdzie przecho- ( 
vfać ziemniaków.

• Już o godzinie siódmej rano 
brak „Głosu Wielkopolskiego'’ w 
kieskach przy ul. Ratajczaka na­
rożnik Niezłomnych. Gwardii Lu. 
dowej i Czerwonej Armii — sy­
gnalizują Czytelnicy.

• Przy ul. Nehringa wymienio­
no drewniane słupy elektryczne na 
betonowe. Słusznie, lecz -od tego 
czasu nie palą się lampy. Ulica to­
nie w cierńnościach.

Wczoroj na poznańskiej GIEŁDZIE SAMOCHODOWEJ najwię­
cej zainteresowania wzbudzały samochody rodzimej produk­
cji, a wśród nich „Fiaty” 125p. Wokół tych wozów, ale także wo­
kół „maluchów", gromadziło się najwięcej osób. Dyskusje nad 
wadami i zaletami poszczególnych pojazdów, były bardzo zacięte 
i brało w .nich udział wielu przypadkowych widzów. Okazuje się, 
iż na motoryzacji znają się prawie wszyscy. Model MR—75 nadal 
utrzymuje się w wysokiej cenie i żądano za te wozy powyżej 
200 000 złotych, a różnice pomiędzy pojazdami wyposażonymi

czewskiego. Dąbrowskiego,
Grunwaldzkiej i Głogowskiej. 
Ta ostatnia należy do 'najnie­
bezpieczniejszych szlaków ko­
munikacyjnych w naszym mieś 
cie. Panuje na niej duży ruch 
cieszy, sporo tramwajów, cięż­
kich wozów towarowych (wy­
lot w kierunku Wrocławia), a 
mimo to raz no raz obserwo­
waliśmy „rajdowe” wvczyny 
niektórych kierowców. W imię 
czego narażała oni innych użyt 
kowników dróg?

. Jest jeszcze jedna grupa kie­
rowców bardzo Uciążliwych w

Chór PR; 19.40 Młode małżeństwa;
11 Dla kL VII (jęz. polski): „Stai;a 
baśń” — słuch.; 11.35 Postęp, dom, 
nowoczesność — porady praktycz 
ne dla kobiet w oprać. Karoliny 
KocoWej; 11.45 Od Tatr do Bałty 
ku; 12.39 Czas dobrych gospodarzy;
13 Magazyn OIRT — Nowości na­
ukowe krajów socjalistycznych;
13.20 Szarżyński — Sonata na dwo­
je skrzypiec i basso continuo; 13.35 
„Żmija w garści” — fragm. pow.;
13.55 Mini przegląd folklorystycz­
ny; 14 Więcej, lepiej, taniej; 14.15 
Śladami inwestowanych miliar­
dów; 14.35 Jazz na organach; 15 
Program dla dziewcząt i chłopców;.
15.40 Pieśni i tańce świata; 16 „Na 
uka praktyce” — Papier ciągle 
potrzebny”; 17.29 „Antena Mło­
dych”; 17.45 Poniedzielne rema­
nenty sportowe E. Pacholskiego;
17.50 Radioexpress; 17.55 Poznański 
koncert życzeń; 18.40 Zjazdowe po­
witania; 19 Motety renesansowe;
19.15 Język rosyjski; 19.30 Transm. 
z Filharmonii Nąrodowei koncer 
tu inauguracyjnego IX Międzynar. 
Konkursu Pianistycznego im. F. 
Chopina w Warszawie; 22.05 Teatr 
PR: ,.O człowieku, który się uczył 
kłamać” i „Mur pomiędzy nami” 
— dwa słuch.; 22.35 Muzyka orato 
ryjna i kantatowa XX wieku; 23.35 
Co słychać w świecie: 23.49 .Spie-

niedziałek J. Fedorowicz; 7.40 Mu­
zyczna zegarynka; 8.05 Kiermasz 
płyt; 8.30 Co kto lubi; 9 „Śledz­
two prowadzi radca Heumann”;
9.10 Przeboje z włoskiego buta;
9.30 Nasz rok 75; 9.45 S.'Baudo dy 
ryguje symfoniayni Honeggera;
10.15 Z nowej płyty grupy Queen; 
10.35 Pionierzy jazzu — Kid Ory;
10.50 „Mnich” — ode. 8; 11 Sabało­
we bajania; 11.20 Zycie rodzinne 
— magazyn; 11.50 Pionierzy jazzu 
— Jelly Roli Morton; 12.05 Za kie 
równicą; 13 Powtórka z rozrywki; 
13.45 Czytamy pamiętniki colonela 
.1. Sobieckiego; 14 B. Smetana: Mo 
ja Ojczyzna, — Cykl 6 poematów; 
14.35 Mój świat rozkołysany — ga 
węda; 14.45 Oklaski dla Billa Wit 
hersa; 15.10 W kręgu jazzu; 15.30 
Odpowiedzi z różnych szuflad;
15.45 W roli głównej C. Niemen;
16.15 Pod dachami Paryża; 16.45j 
Nasz rok 75; 17.05 „Śledztwo pro­
wadzi radca Heumann”; 17.15 Kier 
masz płyt; 17.40 Ojcowie i dzieci 
— rep.; 18 Muzykobranie; 18.30 Po 
lityka dla wszystkich; 18.45 Muz. 
filmowa E. Morricone; 19 „Sola­
ris” S. Lema; 19.35 MuzyCzna pocz 
ta UKF; 20 1:1 o sporcie .roz­
mawiają B. Tomaszewski i S. Wy­
socki; 20.15 „Afro-blues” gra 
Warsztat Gitarowy; 20.25 Nie czy-

Ł TELEWIZJA 1

w silniki 1500 ccm a 1300 ccm, wahały się w granicach — 15 - 
10 000 zł. „Fiaty” 125p wyprodukowane w roku ubiegłym, były 
wyceniane od 187 do 175 000 za model z silnikiem 1500 ccm orał 
160 — 150 000 z silnikiem o pojemności 1300 ccm. Starsze wozy 
w zależności od rocznika odpowiednio tańsze.

Z innych „Fiałóvy‘’ — jak już wspominaliśmy — duże zaintereso­
wanie wywoływał model 126p, który również utrzymuje się w wy­
sokiej cenie. Żądano za nie powyżej 100 000 zł.

„Syreny" i „Warszawy” — ceny nadal bardzo zróżnicowane. Te 
ostatnie były wyceniane od 25 000 zł za wóz z-1960 roku do 65 000 
za rocznik z 1964 (po generalnym remoncie). Natomiast „Syreny" 
od 75 000 zł za rocznik 1974 do 40 000 - 1970 r.

W grupie wozów importowanych najwięcej było takich marek 
jak „Skoda”, „Wartburg” i „Moskwicz". Wozy te, jak zresztą po­
zostałe, a więc „Trabanty”, „Dacie" czy „Zaporożce” wyceniane 
są bardzo wysoko („Wartburg" 1975 r. — 190 000 zł !?) i raczej 
trudno przypuszczać, aby znalazły nabywców za taką cenę, jako 
widniała na kartkach zatkniętych za szybę (nie vyszystkie zresztQ 
wozy posiadały takie kartki — dlaczego?).

INFORMACJA EKSTRA: z woiów zachodnich sporym zaintere­
sowanym cieszył się „Mercedes" 230 SE z 1963 roku za 100 000 zl, 
jeszcze na szwedzkiej rejestracji.

faliście
wa zespół „The 
Singers”.

WIADOMOŚCI:
7.39, 8.30, 11.30,

Robert Patterson
to posłuchajcie; 20.45

4.3n, 
13.30,

5.39, 6.30,

23.30 
Uwaga! Program

18.30, 21.30,

własny na
UKF 69,74 MHz: 16.15 Program ste­
reofoniczny.

PROGRAM III: 7.30 Zawsze w po

G0 minut na godzinę: 21.45 Opera 
R. Straussa „Salome”; 22.08 Śpie­
wa Kareł Gott; 22.15 Trzy kwa­
dranse jazzu; 23 „Na otwartej kla­
wiaturze” — miniatury poetyckie; 
23.C5 Prosimy częściej,— J. Kofta; 
23.15 „Sen, nocpe zwidy i świt” — 
muzyka baletowa Ravi Shankara; 
23.59 Śpiewa Z. Sztevanovity.

WIADOMOŚCI: 5. 6, 7, 8, 10.30, 
12.05, 15, 17. 19.30, 22.

PROGRAM I: 12.45 — TV Tech­
nikum Rolnicze — Język polski, 
1. 3: „Świat antyczny”; 13.25 — 
TV Technikum' Rolnicze — Zoolo­
gia, 1. 4: „Pierścienice, stawono­
gi”; 15.50 — NURT — Filozofia: 
„Istota i geneza człowieka”. Wy­
kład prof. dr. Zbigniewa Cackow­
skiego; 16.25 — Dziennik (kol.); 
16.35 — „Obiektyw”; 16,^55 — Spra 
wozdanie z meczu piłki' nożnej w 
Kijowie o super Puchar Europy: 
Dynamo Kijów — Bayem Mona­
chium; 18.45 — „Szare na złote” — 
„Mam pomysł”; 19.10 — Przemó­
wienie ambasadora Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej (kol.); 
19.20 — Dobranoc i Dziennik (kol.); 
20.20 — Teatr TV — Pavel Hajny: 
„Wino domowej roboty”. Reż. — 
Agnieszka Holland; 21.25 „Pieśń o 
pragnieniu” (kol.); 21.35 — „Swiad 
ko wie” (kol.); 21.55 — „Nad apte-> 
ką” — reportaż (kol.); 22.15 — 
Dziennik (kol.); 22.30 — Reklamą; 
22.40 — Wiadomości sportówe. 
Dzień NRD w TVP

PROGRAM II: 17 — NRD wczo­
raj i dziś — magazyn; 17.30 — Za 
praszamy dzieci na film: „Jak pan 
lis zmienił mieszkanie”; 18 — 
Adam i jego raj (kol.); 18.25 — Ta 
nieć w skarpetkach; 18.45 — Impres 
je berlińskie — film; 19 — Echo 
Tygodnia; 19.20 — Dobranoc i 
Dziennik (kol.); 22.20 — „'U moje-
go dzieciństwa”
NRD (kol.); 
(kol.); 21.50 — 
Polsce; 22 — 
22.40 — NURT

21.40
film fab. prod. 
— 24 godziny

Telewizja NRD w 
Berlin z piosenką; 
— Matematyka.

22.40 — Wiadomości sportowe.

Na pomońsklm RYNKU ŁAZARSKIM jck zwykle w sobotnie 
przedpołudnie panował duży ruch. Panie domu zaopatrywały się 
w warzywa i owoce, których kupowano stosunkowo dużo (wiado­
mo niedziela), papowie raczej grawitowali w.kierunku tej części 
placu, w której na mniej lub bardziej efektownych stoiskach po­
rozkładane były przeróżne starocie, książki itp.

Wśród owoców najwięcej zauważyliśmy jabłek, gruszek i śli­
wek. Te gatońki były najczęściej kupowane. Jabłka w zależności od 
gatunku kosztowąły od 9 do 16 złotych za kilogram, gruszki dd 
6 do.14 złotych a śliwki — głównie „węgierki" — 10 złotych za kilo. 
Na niektórych stoiskach były również krajowe winogrona po 18 
złotych za kilogram, ale owoce te n(e cieszyły się zbyt dużym po­
pytem, zwłaszcza że w sklepach warzywno-owocowych można jesz­
cze (jak nadejdzie transport) otrzymać smaczne winogrona z Bul- 

> garii. . ,
Wśród warzyw w dalszym ciągu najwięcej pomidorów. Ceny byl? 

bardzo zróżnicowane od 6 do\ 14 złotych za kilogram. Tańsze ga­
tunki kupowano często w większych ilościach — jak poinformowała 
nos jedna z pań — na zaprawy. Cebula kosztowała 10 złotych za 
kilogram, ogórki 5 zł, kapusta biała 6 zł za główkę zaś marchew 
3 zł za pęczek.

Kwiatów stosunkowo mało. Goździki coraz droższe, po 8 — 10 
złotych za sztukę, sporo było ostrów — 5 zł za pęczek.

INFORMACJA EKSTRA: efektownie prezentujące się żelazko (na 
węgiel), świetnie nodające się na dekorację mieszkania, można 
było nabyć za 250 zł. (s)
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komenda ochotniczego hufca pracy
FEDERACJI SZMP

pracującego na rzecz 
Poznańskich Zakładów Opon Samochodowych 

„STOMIL” w Poznaniu
OGŁASZA

WERBUNEK DZIEWCZĄT I CHŁOPCÓW
w wieku

od 16 lat do O.H.P. w systemie dochodzącym
w celu przyuczenia w zawodzie:

KONFEKCJONERA
O 
o 
o

WULKANIZATORA.
Ślusarza,
TOKARZA.

Okres przyuczenia trwa jeden rok.
Junakami OHP mogą zostać dziewczynki i chłopcy, którzy 

nie ukończyli szkoły podstawowej lub ukończyli ją, ale z róż­
nych względów nie podjęli dalszej nauki. /

Junacy nie posiadający ukończonej szkoły podstawowej, 
będą mieli możliwość uzupełnienia ,tego podstawowego wy­
kształcenia.'

Wynagrodzenie w okresie przyuczenia wynosi 600,— zł mie­
sięcznie + premia uznaniowa.

Po rocznym szkoleniu wszyscy junacy mają możność pozo­
stania w zakładzie.

Po szkoleniu płaca w systemie dniówkowym kształtuje się 
średnio 2.000,— zł miesięcznie, w systemie akordowym około 
2.500,— złotych.

Zgłoszenia przyjmuje Wojewódzka Komenda Ochotniczego 
Hufca Pracy Poznań, ul. Stalingradzka 16/17.

Bliższych informacji udziela Dział Osobowy i Szkolenia Za­
wodowego PZOS „STOMIL*’ w Poznaniu, ul. Starołęcka 18 
pekój nr 1, telefon 787 wewn. 512 — automat.

5419-K1

Poprodukcyjne

ODPADY DRZEWNE oraz WIÓRY
nieodpłatnie odstąpi

Meblarska Spółdzielnia Pracy w Poznaniu 
odbiór — ul. Żmigrodzka 37 (Junikowo). 

5238-K1

Pracownicy poszukiwani

Przedsiębiorstwo Transportowe Handlu Wew­
nętrznego w Poznaniu, ul. Wieruszewska 2 — 
Junikowo przyjmie zaraz do pracy
— kierowców z I, II i III kat. prawa jazdy 
— pracowników ładunkowych w transporcie 

samochodowym
— monterów samochodowych i blacharzy.

Płace według zasad w transporcie samocho-
dowym.

Zgłoszenia przyjmuje i informacji udziela
Sekcja Spraw Osobowych PTHW Poznań,
ul. Wieruszewska 2, tel. 674-411. 5118-K1

Miejskie Przedsiębiorstwo Komunikacyjne w 
Poznaniu przyjmie
— kandydatów na przeszkolenie w zawodzie 

motorniczego — mężczyzn i kobiety w wie­
ku od 20 do 40 lat na pełen etat lub-w nie­
pełnym wymiarze godzin.

Kurs trwa 2,5 miesiąca. W czasie szkolenia 
pracownicy otrzymują wynagrodzenie.

Poza tym MPK zatrudni zaraz:
— kierowców autobusowych,
— konduktorów tramwajowych,
— zmywaczy tramwajów i autobusów (kobiety), 
— ekspozytorów.

Dla zamiejscowych motorniczych i kierow­
ców autobusowych zapewniamy zakwaterowa­
nie.pa koszt przedsiębiorstwa. Informacji udzie­
la i zgłoszenia przyjmuje Dział Spraw Osobo­
wych MPK, ul. Głogowska 131, (III piętro), pok.

. 34, tel. 612-41 wewn. 34i 5455-K1

Praca Nauka
Opiekunka do 2 dzieci po 
trzebna zaraz, Osiedle Pia 
stowskie 23 m. 33, po godz.
18. 26130g
Przyjmę 
wszelkich 
cterstwie 
grodzenie 
wice 29,

pracownika do 
prac w gospo- 
rolnym. Wyna- 
dobre. Janusze- 
64-350 Granowo

k/Nowego Tomyśla.
23182gpr

Opieka do półrocznego 
dziecka potrzebna W 
Przeźmierowie lub Ogro­
dach. Oferty: „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 26184g.

Slusarza-spawacza z prak­
tyką. tokarza przyjmę na 
stałe. Warsztat, Obozowa 
4. 26349g

Warsztat instalacyjny — 
wod.-kan., c.o., przyjmie 
spawacza-instalatora. Tel.
428-48. 25996gpr
Kobiety wyuczę dobrego 
zawodu — szycie kołder. 
Oferty „Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 25077g.

@ Sprzedaż
Sprzedam 14 uli pszczół z 
powodu starości. Pelagia 
Walkowiak, Lubosinek 
p-ta 64-531 Lubosina.

1240p
Minikalkulator japoński, 
wielodziałaniowy, oraz 
części Wartburga 312 sprz.e 
dam. Tel. 559-32 po godz.
15.
Zagraniczny

25490g 
kożuszek

damski 7/8 nowy sorze- 
dam Os. Oświecenia 21 m.
12. 25565g
Sprzedam wózek głęboki. 
Nowowiejskiego 43 m. 5. 

25881g

Różne POMIESZCZEŃ MAGAZYNOWYCH
o pow. do 1300 m2

Oferty prosimy składać do T>z. Zaopatrze-
nia telefon 720-71.Jakubowski,Oferty:

22873gscy.

Przewozy, specjalność — 
przeprowadzki — wykonu 
jemy. Tel. 436-31, Kamiń-

Kupię działkę ogrodniczą 
z domkiem gospodarczym

Poznań Fabianowo 56.
26096g

Przeprowadzki i inne prze 
wozy wykonuję. Telefon 
33-04-93, Jaśkowiak.

25181g

Nieruchomości

10

Specjalność
napraw

gowego nr 28

JUWELIA
przy ul. Dąbrowskiego 49

(Rynek Jeżycki)

lacki). Środy .Piracki

Matrymonialne

Przedsiębiorstwo Elektryfikacji 
i Technicznej Obsługi Rolnictwa 

skrót ELTOR — Poznań

informuje, że zakupi każdą ilość

PRZYCZEP KASACYJNYCH
i do remontu typu D44A i D46A 

o nośności od, 3 — 4 t. 
(poza wywrotkami).

Informację prosimy przesłać na adres 
przedsiębiorstwa ul. Wołowska 58-76. 
60-167 Poznań. 5450-K1

Sprzedam kożuch damski 
i męski średnie figury 
tel. 507-06 po godzinie 18. 

26149g

Samochody
Wyważaj koła najdokład­
niejszą wyważarką. Sta? 
cja Diagnostyczna inż. A. 
Piechowski, ul. Syrokom­
li 1 (za rondem Obornic­
kim druga w prawo), prze 
niesiona z Kościelnej 56.

Panów na pokoje przyj­
mę. Winogrady 26a.

Starsza osoba zamieni sa­
modzielny pokój, kuchnia 
wnęka IV ptr. na niższe 
nietro. Oferty. „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 23596g.
Swarzędz 2 pokoje z kuch 
nią zamienię na piieszka- 
nie z dozorstwem w Po­
znaniu. Oferty: „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 26223g.

SPÓŁDZIELNIA PRACY „ZESPÓŁ” 
Wytwórnia Opakowań Wielobarwnych 

w P o z n a n i u, ul. Polna 13

PRZYJMUJE CHŁOPCÓW
w naukę zawodu:

• MASZYNISTA TYPOGRAFICZNY ark.
• MASZYNISTA* OFFSETOWY ark.
• MASZYNISTA SERIGRAFICZNY

Warunkiem przyjęcia jest, ukończenie szkoły podstawowej.
Uczniowie w czasie nauki zawodu otrzymują wynagrodze­

nie zgodnie z Zarządzeniem Ministra Kultury i Sztuki nr 40 
z dnia 10. IV. 1970 roku.

Bliższych informacji udziela i zapisy przyjmuje Dział Oso­
bowy Soółdzielni Pracy „Zespół” Poznań, ul. Polna 13, 
telefon 425-16. ' 5367-K1

Sprzedam w śródmieściu 
Krotoszyna, Czerwonej Ar 
mii 20, jednorodzinny dom 
mieszkalny. Informacje: 
Franciszek Kowalski, Kro 
toszyn, Młyńska 31. 1241p

PRZEDSIĘBIORSTWO OBROTU 
CZĘŚCIAMI ZAMIENNYMI „ARDOM" 

w Poznaniu, ul. Strzeszyńska 37

Snrzedam sypialnię stylo­
wą „Ludwik XV” i kom­
plet telefonów sekretarka 
— dyrektor. Tel. 596-19.

26069g
Snrzedam motocykl MZ- 
250-Soort, Poznań ul. Pod 
stolińska 10 m. 10. 23950g

HKł''WWMW|

Dnia 3 października 1975 r. zasnęła w Bogu, 
Po ciężkich cierpieniach kochana żona, matka, 
teściowa, babcia, prababcia, przeżywszy lat 80, 
śp.

ANNA GRZEŚKOWIAK
z domu NOWACKA

Pogrzeb odbędzie się dnia 6 btn. o godz. '15.25 
na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążony

mąż z rodziną
Grochowska 139 m. 20. 26615g

+ Dnia 2 października 1975 r. zmarł no długiej 
1 chorobie, opatrzony Sakramentami św., mój 
hajdrożezy mąż i ojciec i

WALENTY STAWICKI
emerytowany maszynista PKP

Pogrzeb odbędzie się dnia 7 bm. o godz. 10.25 
ha cmentarzu junikowskim.

W ciężkim smutku pogrążona 
żona z rodziną

26523g

+ W dniu 3 października 1975 r. po krótkiej 
• ’ ciężkiej chorobie, zasnęła w Bogu Pasza 
ukochana, pełna poświęcenia mama, teściowa, 
babcia, siostra, bratowa i ciocia, śp.

STANISŁAWA FERTSCH
z doma CZAJKA

Pogrzeb odbędzie się w dniu 7 bm. o godz. 12.30 
na cmentarzu junikowskim. 1

W głębokim smutku pogrążona

Ul. Szamarzewskiego 26a m. 13. 26575g

Auto-Service specjalistycz 
ny zakład konserwacji 
podwozi Przeźmierowo — 
Szosa Poznańska 3 daw­
niej Poznań, Kraszewskie 
go 30 wykonuje trwałe, 
gwarantowane, antykoro­
zyjne zabezpieczenie sa­
mochodów. 23668g

Sprzedam w Słupcy dom, 
ogrodem, możliwość zało­
żenia warsztatu, mieszka­
nie wolne. Informacja: 
Września, telefon 232.

1215p

poszukuje na terenie m. Poznania lub 
województwa (do 20 km od Poznania)

5386-K1

Sprzedam samochód mar­
ki Lublin 51. Jerzy Wi- 
niecki, Małachowo Wierz- 
bieżany, poczta Witkowo,
woj. Konin. 12I7p

Kompletne podwozie „Żu­
ka” snrzedam. Henryk 
Ciesielski, zam. Spławie, 
p-ta Golina, woj. Konin.

1239p

Sprzedam Zaporożca 1973. 
Oferty: „Prasa” Grunwal 
dzka 19 dla 25408g.

Sprzedam samochód mar 
ki „Nysa”. Adres: Zyg­
munt Wojcieszak. Pieru-
szyce 63-304
woj. kaliskie.

Czermin
1236p

$ Lokale
Małżeństwo bezdzietne, 
członkowie Spółdzielni po 
szukuje pekoju nieumeblo 
wanego. Oferty: „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 25690g.

Młode małżeństwo z dzięc 
kłem poszukuje pokoju 
najchętniej z opieka do 
dziecka na miejscu. Ofer 
ty: „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 2Ś185g.

Emeryt stale mieszkający 
na prowincji poszukuje 
kilkutygodniowego żarnie 
szkania u kulturalnej ro­
dziny w Poznaniu. Przy 
niewygórowanej zapłacie, 
bardzo skromne wymaga­
nia. Adres: Antoni Dulej, 
63-400 Ostrów Wlkp., uli­
ca Manifestu 16a m. 8.

1238p

2 mieszkania — M-2 sa­
modzielne, nowe budow­
nictwo Poznań, pokój z 
kuchnią (wspólna łazien­
ka) Ostrów Wlkp. zamie­
nię na M-4 w Poznaniu. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 23580g.

Międzyrzecz — dwa poko 
je, kuchnia, łazienka, 
komfort, I ptr. ogródek — 
zamienię na dwa lub je­
den pokój kuchnia Poz­
nań. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 23690g.

Wezmę w dzierżawę po­
mieszczenie na magazyn 
malarski w dzielnicy Wił 
da. Oferty „Prasa”. Grun 
waldzka 19 dla 23692g.

Mieszkanie 3,5 pokojowe, 
kuchnia, łazienka, balkon 
I piętro (piece) okolica 
Parku Kasprzaka zamie- 

na komfortowe typu
M-2. Oferty „Prasa”.
Grunwaldzka 19 dla 23701g.

tw dniu 4 października 1975 r. zmarł po cięż­
kiej chorobie, opatrzony Sakramentami św., 

przeżywszy lat 75, nasz najdręższy ojciec, teść 
i dziadek, śp.

ANDRZEJ KORCZ
Pogrzeb odbędzie się dnia 7 października o go­

dzinie 14.50 na cmentarzu junikowskim.
W smutku i bólu pogrążeni 

córka, syn, synowe, zięć i wnuczki 
Ul. Poznańska 57 m. 8.

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
3 października 1975 r. zmarła nasza kochana 

mama, babcia i teściowa

ZOFIA PILESKA
z domu FRYT

Pogrzeb odbędzie się w dniu 7 października 
1975 r. o godz. 14.15 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

Prosimy o nieskładanle kondolencjl.
26610g

Dnia 2. 10. 1975 r. zmarł

METODY JĘCZKOWSKI
nasz były, długoletni i sumienny pracownik.
Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy głębo­

kiego współczucia.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 6. 10. 1975 r. o go- 
• dżinie 10.25 na cmentarzu komunalnym na Ju- 

nikowie.

Dyrekcja — Samorząd Robotniczy — Załoga 
Koło Emerytów i Rencistów

Wielkopolskich Okręgowych Zakładów 
Gazownictwa w Poznaniu

1091-K3

UWAGA-MIESZKAŃCY JEŻYC!

Chcesz mieć szybko i dob-
rze naprawiony zegarek
zgłoś się do zakładu usłu

SPÓŁDZIELNIA PRACY STARE
ZEGARY

Na naprawione zegary i 
zegarki zakład udziela pół­
rocznej gwarancji.

5299-K1

Podwieczorki taneczne dla 
samotnych i zakochanych 
wznawia z dniem 5. X 1975 
restauracja „Piracka” w 
każdą środę i niedzielę 
od godz. 18.00 (Park So-

szał” — w nowoczesnych 
rytmach. Niedziele , — 
„Rejs samotnych” — z me 
lodiami retro, w progra­
mie — wróżby, gry, tań­
ce, zbiorowe picie lubczy­
ku. * 5439-K1

Kupię dom jednorodzinny 
lub pół bliźniaczego może 
być częściowo wykończo 
ny, miejscowość Wrześ­
nia lub Poznań. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 23593g.

Przedsiębiorstwo Zaopatrzeni^ 
Technicznego Budownictwa — 
ZREMB Poznań, ul. Ceglaila 4 

zawiadamia,
że w dniach cd 15. 10. — 31. 10. 1975 roku

Uwaga miłośnicy róż. 
Krzewy róż wielokwiato­
wych o długim pąku wol- 
norozkwitające, kwitnące 
do mrozów oraz polianty 
(rabatowe) pierwszy wy­
bór cena 25 zł za sztukę, 
wysyła za zaliczeniem 
pocztowym wraz z rachun

Rozwiedziona 48-letnia, 
pracująca wzrost 165 cm, 
z mieszkaniem pozna od-‘ 
powiedniego pana. Mie­
szkaniec Konina mile wi­
dziany. Cel matrymonial­
ny. Oferty: „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 1229p
Dwaj panowie ze Szwecji 
wykształceni, zamożni — 
poznają w celu matrymo 
nialnym panie młode, ład 
ne wykształcone — tylko 
za pośrednictwem Biura

kłem nabycia. Plentacia Matrymonialnego
Róż 29-100 Włoszczowa, ul. 
Jędrzejowska 56 (Kielec-
kie). 1207p

„Mał-
żeństwó” Poznań, ul. Li­
belta 29 kod. 61-707.

26276g

tZ żalem zawiadamiamy, że dnia 3 paździer­
nika 1975 r. odszedł od nas na zawsze w wie­

ku <73 lat, nasz najdroższy tatuś, brat i dziadek, 
śp.

STEFAN JURGA
Pogrzeb odbędzie się w dniu 7 bm. o godz. 

15.30 na cmentarzu komunalnym w Kościanie.
Dzieci, brat z rodzinami

Kościan, Świerczewskiego 8. 26612g

+ W dniu 4 października 1975 r. zmarła po 
krótkich i ciężkich cierpieniach kochana żo­

na. matka, siostra, bratowa, ciocia, przeżywszy 
47 lat, śp.

ŁUCJA BOROWCZYK
z domu WALOCH

Pogrzeb odbędzie się dnia 8 bm. o godz. 13.00 
na cmentarzu junikowskim.

W głębokim żalu pogrążeni 
mąż z synem i rodzina

Os. Plewiska, ul. Łączności 14. 26608g
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tDnia 3 października 1975 r. po ciężkich cier­
pieniach, opatrzona Sakramentami św. za­

kończyła swe pracowite życie, w wieku 74 lat 
nasza najdroższa żona, matka, teściowa, siostra, 
babcia i prababcia, śp.

MARIA SZALA
z domu PIELUCHA

Pogrzeb odbył się 5 bm. w Krzeslnach.

W głębokim smutku pogrążona

Krzesiny 50. J 26591g

MAGAZYNY BĘDĄ ZAMKNIĘTE
z powodu inwentury rocznej.

5335-K1

Komunikat

Poznańskie Przedsiębiorstwo Budowlane nr 2 
w uzgodnieniu z Wydziałem Komunikacji Urzę­
du Miejskiego w Poznaniu — zawiadamia, że 
w związku z prowadzeniem robót ZAMYKA 
SIĘ RUCH KOŁOWY W UL. ZAMENHOFA od 
6 października do 22 października br. na odcin­
ku od Ronda Rataje do ul. Łacina. Objazd uli­
cami: Krzywoustego i Ostrowską do ulicy Pod-
wale.

Pogrzeb odbędzie się dnia 6 bm. o godz. 15.00 
z kaplicy cmentarnej w Zabikowie.

W smutku pogrążona
rodzina

Dnia 3 października 1975 r. zmarł, opatrzony 
Sakramentami św., przsżywszy lat 67, ukochany 
mąż, ojciec, dziadek

IGNACY CHUDZICKI

5520-K1

26614g

tDnia 3 października 1975 r. przeżywszy lat 71, 
zmarł' nagle, po krótkiej chorobie ojciec, 

teść i dziadek, śp.

ANTONI SZAFCZYK
Msża św. odprawiona zostanie dnia 6 bm. o go­

dzinie 15.00 w kościele parafialnym Luboń 4, po 
czym pogrzeb na cmentarzu w Wirach.

W smutku pogrążona
rodzina

M595g

J

S. + p. (
JÓZEF KRUSZEWSKI

zmarł po długiej chorobie w dniu 3 październi­
ka 1975 r., przeżywszy lat 83.

Msza św. żałobna o godz. 15.30 w kościele pa­
rafialnym, po czym złożenie zwłok na cmenta­
rzu w Mosinie.

W smutku pogrążona 
rodzina

Mosina, ul. Sowiniecka 47a m. 8. 26 571 g



J. Rembas najlepszy
w XXV Memoriale

Widzew Lech 1:1

Cenny
Dokończenie ze str. 1

WIDZEW: Burzyński — Kostrze- 
wlński, Janas, Chodakowski, Mo-
żejko Błachno, Pyrdoł (od ' 56
min. Rozborski), Kowenicki — Bo- 
niek, Dawid, Gapiński.

LECH: Turek Rutkowski,
Grześkowiak, Stępczak, Barczak — 
Napierała, Szewczyk, Szostak — 
Szpakowski, Jakóbczak, Wojcie­
chowski.

Jankiewicz zwyciężył w Szamotułach

remis w Łodzi
Wczorajszy pojedynek — a zwła-

szcza jego druga połowa do-
wiódł, że porażkę lechitów z Ty­
chami położyć trzeba przede wszy-
stkim na karb ich przemęczenia

Alfreda Smoczyka
Utalentowany żużlowiec gorzow 

skiej Stali — Jerzy Rembas zwy 
I ciężył wczoraj w Lesznie w tur­

nieju o XXV Memoriał im. Alfre 
da Smoczyka.

I

Fonad 10 000 widzów wypełniło 
leszczyński stadion, by oglądać ju 
.bileuszową imprezę miejscowej 
Unii i redakcji „Ekpressu Poznań 
skiego”, zorganizowaną po raz pier 
wszy w obsadzie międzynarodo­
wej. W zawodach wzięli bowiem 
udział żużlowcy radzieccy. Ponad 
to startowali młodzi polscy zawód 
micy, przed którymi kariera stoi 
otworem. Z tej konfrontacji zwy­
cięsko wyszli Folacy.

Wystarczy spojrzeć na końcową 
punktację turnieju, by stwierdzić 
jak bardzo były wyrównane siły 
rywali. W rezultacie ńa Stadio- 

. nie A. Smoczyka oglądaliśmy spo 
ro wyrównanych, zaciętych i 
emocjonujących zmagań. Najlep­
szy czas dnia uzyskał Nowak z 
gorzowskiej Stali — .75,9 sek.

Końcowa punktacja turnieju:' 1. 
Rembas (Stal Gorzów) — 14 punk
tów, 2. Okoniewski (Unia) 13,
3. Paznikow (ZSRR). — 12, 4. Ja-

f.
ny (Sparta Wrocław) 
wak (Stal Gorzów) -
lim (ROW) 
(ZSRR) —

9, 7.

- 11, 5. No
10, 6. Wi- 
Kuźniecow

8. 8. B. Jąder (Unia)
8, 9. Kowalski (Unia)

Nigmatulin' (ZSRR) 5
— 7, 
pkt.

10.

POLSKA — ZSRR 33:40

i 

ti

lt(

W meczu żużlowym 
tiym w minioną sobotę 
nie Polska przegrała

rozegra- 
w Gnieź 
z ZSRR

38:40. Najwięcej punktów dla 
zwycięzców zdobył Kuźmin 10, 
a dla pokonanych Błaszak 11.

Podwójne 
zwycięstwo lechitek

Koszykarki Lecha zainaugurowa­
ły rozgrywki o mistrzostwo II ligi 
spotkaniami z Widzewem Łódź, od 
nosząc dwa zwycięstwa 77:37 (37:19) 
i 81:48 (35:24). Mecze te nie posia­
dały żadnej historii ze względu na 
zdecydowaną przewagę lechitek.
Poznanianki 
przeciwniczki

.przewyższały swoje 
warunkami fizycz-

nymi, wyszkoleniem technicznym 
i rutyną.

W sobotnim meczu tylko w 
pierwszych minutach łodzianki pró 
bowaly nawiązać wyrównaną wal­
kę ż kolejarkami. Później inicjaty­
wę przejął Lech i systematycznie 
powiększał swoją przewagę na­
wet wtedy, gdy na parkiecie prze­
bywały zawodniczki spoza pierw­
szej piątki. Najwięcej punktów 
zdobyły — dla Lecha Fromm 26 
oraz Frąckowiak i Lubczyńska po 
10, a dla Widzewa Pietrzak i No­
wak po 8.

W niedzielę poznanianki rozpoczę 
ły spotkanie z dużym impetem. Ob 
serwowaliśmy wiele szybkich* ata­
ków i celnych dobitek Fromm, 
która królowała pod obiema ta­
blicami. W pierwszych 9 minutach 
lechitki zdobyły aż 26 punktów i 
nagle przestały grać. Efektem tego 
były tylko 4 punkty uzyskane w 
następnych 9 minutach gry. Prze­
strzegamy przed takimi momenta­
mi dekoncentracji, gc^yż przy sil­
niejszym przeciwniku wynikłe z 
tego straty mogą być trudne do 
odrobienia. W II połowie lechitki 
ponowni" górowały zdecydowanie 
nad swoimi konkurentkami. Naj­
więcej punktów dla Lecha zdoby­
ły: Frcmm 27 i Stężycka 17, a dla 
Widzewa Jagielska i Misiak po 14.

» (wił)
O WEJŚCIE DO II LIGI KOBIET 
T ech II — Społem Łódź 77:54 (34:25)

mtMem w Chorzowie. Płonne oka­
zały się obawy o ich formę. Była 
to bowiem jakby zupełnie inną 
drużyna, prezentującą świeżość i 
dojrzałą grę, a przy tym dużą wo­
lę wałki. Większą część meczu 
właśnie poznaniacy dyktowali prze 
bieg wydarzeń ńa boisku i rezul­
tat remisowy jest sukcesem raczej 
łodzian.* Uratowali oni punkt do­
piero na 5 min. przed końcem, kie 
dy wydawało się, że nic już nie 
jest, w stanie odebrać zwycięstwa 
gościom.

Pierwsza połowa nie była cie­
kawa — gra toczyła się przeważ­
nie w środkowej części. Widzew 
nie umiał .wykorzystać dużego 
sprzymierzeńca, jakim był wiatr, 
a Lech umiejętnie rozbijał jego 
chaotyczne ataki. Ataki zaś po­
znaniaków były sporadyczne, za 
to o wiele groźniejsze. Bardzo T»li- 
ąki zdobycia bramki]był w 22 min. 
Wojciechowski^ ale zbyt dłusro 
zwlekał z oddaniem strzału z kil­
ku metrów. Była to na dobrą spra 
wę jedyna sytuacja, która mogła 
przynieść zmianę wyniku.

Po przerwie Lech od razu ru­
szył do frontalnego natarcia, kil­
kakrotnie będąc o'krok od uzyska 
nia bramki. Pomysłowe akcje Ja- 
kóbczaka. Wojciechowskiego, Szna 
kowskiego, a zwłaszcza bardzo

ostrych wejściach obrońców Widzę 
wa korzystać musiał z pomocy 
lekarza i masażysty i mocno od­
czuwał skutki starć, a nadto nie 
mógł sobie darować „pudła” w 
57 min., kiedy będąc sam na sam z 
Burzyńskim strzelił obok słupka.

Całą drugą połowę Jakóbczak 
grał z dokuczliwie bolącym du­
żym krwiakiem na lewej nodze, a 
mimo to oddał kilka przedniej 
marki strzałów, z których jeden o 
mało co nie przyniósł bramki (w
68 min. wolnego). Z samego
„okienka” wyciągnął z trudem pił 
kę bramkarz Widzewa. Do Pozna­
nia pan Roman wrócił kulejąc i 
z obandażowaną nogą, ale kontu­
zją nie jest na szczęście / grożnaą

Niemal bezpośrednio po łódzkim 
pojedynku, kolejarze wyjechali 
na dwa towarzyskie spotkania do 
NRD: jutro zmierzą się z Ener­
gie Cottbus a 9 bm. z Vorwaert- 
sem Frankfurt. (bop)*

Łucznicy Surmy
triumfują

Czwarta wygrana
z Rumunami

Dokończenie ze str. 1 
skromnej reklamy imprezy 
przybyło do „Areny” ponad 
2.000 widzów. Ich doping w 
końcówce seta, w sytuacji, kie 
dy wydawało się, iż nic już nie 
może uratować zwycięstwa dla 
Polaków, okazał się bardzo cen 
ny. Mimo, iż biało-czerwoni 
przegrywali 9:14 obronili sie­
dem piłek setowych, wygry­
wając ostatecznie 17:15! Prze- 
bieg seta: b:l, 1:1, 1:4, 4:4, 4:7,

Zespół polski rozpoczął mecz 
w śkładzie: Gawłowski, Ryba- 
czewski, Wojtowicz, Bosek, Ła 
sko, Stefański. Do gry wchodzi 
li: Kustro, Sadalski, Czaja, Ja- 
siukiewicz. Wyjściowy skład 
Rumunów: Pon, Schreiber, Ar
buzov, Oroś, Tutovan, 
cu.

Warto przypomnieć, 
turnieju w czerwcu w

Pases-

że po 
Pozna-

6:7, 6:8. 7:8, 7:10, 
P:ll, 9:14, 14:14, 
17:15.

Ostatni set raz

8:10, 8:11, 
14:15, 15:15,

jeszcze po-

niu oraz tournee po USA i Ka­
nadzie z reprezentacji ubyli 
mistrzowie świata, doskonali 
zawodnicy: Skorek,'Skiba i Za. 
rzycki.

pracowitego Szostaka kończone 
nymi strzałami (wspomaganymi 
raz wiatrem) kwitowane były 
chwilę gromkimi brawami, 
czego iłże dokonali inni udało

cel 
te- 
co 
To 
się

Szostakowi, w 50 min. po pięknej 
główce. Lech miał jeszcze potem 
kilka okazji do podwyższenia wy­
niku (raz nawet wybito piłkę z 
linii bramkowej), ale brakowało 
przysłowiowej kropki nad i. Ostat­
ni kwadrans należał już do gos­
podarzy, którzy swą przewagę udo 
kumentowali zdobyciem bramki 
przez Dawida, wyróżniającego się 
obok Bonka i Kostrzewińskiego za
wodnika 
dek eba 
ną ulgą.

Widzewa. Końcowy gwiz- 
zespoły przyjęły z wyraź­

PIOTR BOROWICZ

MIGAWKI

.Najsmutniejszym zawodnikiem 
wśród lechńlów był po meczu' Szna 
kowski. Dwukrotnie bowiem po

Tenisowe

ą twierdził słaba odporność psy- 
Tl chiczną zespołu rumuńskiego, 

| co mogliśmy już zaobserwować 
podczas czerwcowego turnieju 

!| w „Arenie”. Goście załamani

OPINIE POMECZOWE

MP dziennikarzy
Na kortach poznańskiej 

Olimpii rozpocznie się dzi­
siaj turniej tenisowy — XIV 
Mistrzostwa Polski dzienni­
karzy. Tegoroczna impreza 
zgromadziła'rekordową licz. 
bę — 40 mistrzów pióra, mi­
krofonu i kamery z Krako­
wa, Lublina. Łodzi. Rzeszo­
wa. Szczecina Warszawy. 
Wrocławia. Zielonej Góry 
oraz Poznania. Wszystkim 
życzymy przyjemnego po­
bytu w grodzie Przemysła­
wa i udanuch partii na go- 
lęcińskich, kortach.

1

finiszem w secie trzecim, tylko 
chwilami zrywali się do walki. 
Przegrali też gładko 3:15. Prze 
bieg seta: 1:0, 4:0, 4:1, 6:1, 6:2, 
7:2. 7:3, 15:3.

h

H;

„Toto-Lotek11
F. P. Totalizator Sportowy za- 

■wiadamia. że w dniu 5 paździer­
nika br. odbyłv się losowania „Du 
żego Letka”. W I losowaniu, wy- 
.Icsowano następujące numery:

7, 11, 13, 27, 36, 40 dod. 38
W II losowaniu wylosowano na-' 

stępujące numery:
9, 25, 30, 31, 36, 43

Końcówka banderoli: 033138

„Koziołki41
LOSOWANIE I

13, 14, 22,.24, 35 dcd. 15

Rodica S i cl o v a n, sekre­
tarz eeneralny Rumuńskiego Związ 
ku Piłki Siatkowej: Mimo słabsze­
go bloku, polska drużyna nadal 
jest dla mnie głównvm faw^ytem 
do pierwszego miejsca w Mistrzo 
stwach Europy. Mecz był nieco 
słabszy niż oczekiwałem. Jednak 
wszystkie ekipy sa zmęczone przy­
gotowaniami do Mistrzostw Euro­
py. Podczas tej imprezy Polacy, a 
także chyba i nasza drużyna grać 
bcdzi» lepiej.
Hubert Waener, trener re 

nrezentacji Polski: W tej chwili 
drużyna jest nieco przetrenowana. 
Zawodnikom brakuje niekiedy 
szybkości, dokładności. Polski ze­
spół rest typową drużyna turnielo 
wą. Pojedyncze spotkania mni"i 
nam odpowiadają. Więcej o stanie 
przygotowań naszego zesnnłu bę­
dę mógł powiedzieć po dzisiejszym 
meczą z Rumun~mi w Łodzi- oraz 
pojedynkach z silną Ukraina 9 i 10 
października w Warszawie. Z tych 
zawodników, których oglądaliśmy 
w „Arenie” nieco zawiódł mnie —

Piłka nożna
I LIGA

Górnik — Pogoń 
ROW Rybnik — ŁKS 
Ruch -y- Stal Mielec 
Stal Rztszów — Wisła 
Szombierki — Legia 
Śląsk — Zagłębie 
GKS Tychy — Polonia 
Widzew — Lech
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no 
2:0

6:0
4:2
3:0

w stosunku do swych możliwości

LOSOWANIE II
4. 18. 39, 40, 42 dod. 38
Końcówka banderoli: 88105

— Tomasz Wóitowicz. Najlepiej 
wvpartł chvba Mirosław Rvhueew 
ski. W dobrej formie sa Wiesław 
Gawłowski oraz Ryszard Bosek i 
Wiesław Czaja.' Jestem radowolo-
ny z postawy młodego ł*aski.

*Liga angielska
P. P. Totalizator Sportowy po-

i^idaje wyniki meczów I i II ligi 
ź angielskiej, objętych zakładami 
11 piłkarskimi jia 4/5. X. 1975 r.
cl 1. Arsenał' — Manchester City
B 2:3; 2. Birmingham — Sheffield 
, Utd. 2:0: 3. Coven‘ry — Burnley

Dobry start 
poznanianek

Udanie rozpoczęły ligowe boje 
poznańskie zespoły I-ligowe: AZS 
i Olimpih, Gwardzistkj odniosły 
dwa zwycięstwa nad beniamin- 
kiem ligi — Czarnymi w Szczeci-

Derby Ipswich 1:0; 5.
j ŚLeeds — Queens Park 2:1: 6. Liver 

: p-ol — Wolverhampton 2:0; 7. Man
chester Utd. 
Mlddlesbrough

Leicestet 0t0; 8.
Aston Villa 0:0;

9. Newcastle — Tcttenhem 2:2; 10. 
?’orwich — Stoke — 0:1- 11. West 
iTUam — Everton 0:1; 12. Blackburn 
C- Fulham 0:1; 13. Oxford — Orient 
2:1.

STR ONA

GLOS - 6 X 1975

a Ryszard Szurkowski w Poznaniu
4 i 5 bm. w Szamotułach i w Poznaniu odbyły się zaw^ 

kolarskie z udziałem wielu czołowych polskich zawodni, 
ków. W sobotę zmierzyli się oni w Szamotułach w jeźdzjf 
indywidualnej na czas. Zmagania te zakończyły się sukeę, 
sem Jana Jankiewicza (Piast Nowa Ruda). Wczoraj znacj, 
na część uczestników- szamotulskiej imprezy stanęła na star. 
cie kryterium ulicznego o Wielką Nagrodę Poznania. 
cenne trofeum zdobył Ryszard Szurkowski z Dolmelu Wroc,
ław. Dzisiaj czołowi polsey kolarze spotykaią się 
terium w Szamotułach, a jutro — na podobnej 
w Gnieźnie.,
Serię startów krajowej czo­

łówki kolarskiej w kilku wyś­
cigach w Poznańskiem rozpo­
częły sobotnie mistrzostwa Pol 
sk‘ w indywidualnej jeździe na 
czas w Szamotułach. Do walki 
o tytuł tegorocznego najlepsze 
go sprintera i czerwoną . ko-
szulkę z 
około 80 
czołówki 
Szozdy, 
Barcika.

białym orłem stanęło 
zawodników. Spośród

na kry, 
imprezie

fów) 57,10; 5) Brzeżny
57,43; 6) Kowalski (Wielkopolsk8| 
57^44; 7) Nowicki 57,50 i 8) Salan^ 
(obaj Włókniarz Łódź) 58,»i;
Firkcwski (Legia) 58,16; 10) Mytnij 
(Flota Gdynia) 58,20. (bop)

Kryterium o Wielką Nagrę^ 
Poznania rozegrane na Osiedlu Ra 
haterów II Wojny Światowej zgra 
madziło ponad 250 kolarzy, w tym 
ISO seniorów, a wśród rich repre.

1. Stal Mielec ’ 10 14:6 19:9
2. Ruch 10 14:6 17:9
3. GKS Tychy 10 14:6 15:9
4. Wisła 10 14:6 9:5
5. ROW Rybnik 10 12:8 12:10
6. Górnik 10 11:9 15:13
7. Śląsk ' 10 10:10 12:10
8. Pogoń 10 10:10 13:14
Ś. I.ech 10 9:11 16:18

10. Widzew 10 9:11 9:11
11. Legia 10 9:11 17:25
12. Szombierki 10 8:12 13:12
13. Polonia 10 8:12 11:14
14. ŁKS 10 6:14 11:17
15. Zagłębie 19 G;14 10:17
16. Stal Rzeszów . 10 6:14 8:14

II LIGA — POŁUDNIE
RKS Bielsko — 
/ Star Starachowice
Gwardia Warszawa — 

Stal Stalowa Wola
GKS Katowice — 

AKS Niwka
Korona Kielce —

Siarka Tarnobrzeg 
Małapanew Ozimek —

Zagłębię Lubin 
Sparta Zabrze — Odra Opole 

Urania Ruda Śląska----
Piast Gliwice 

Wisłoka Dębica — Móto-Jelcz

0:2

2:1

0:1

1:0
0:3

1:0 
1:0

nie 78:64 (37:31) i 78:72 (33:41). Po­ 1. Odra 7 12:2 14:2
znanianki zagrały szybko, - agre­ 2. Małapanew 7 10:4 7:4
sywnie kryły na całym boisku, co 3. Wisłoka 7 9:5 8:5
dało oczekiwane rezultaty. Punkty 4. BKS Bielsko 7 9:5 9:7
dla Olimpii zdobyli: Stefanowicz 5. Piast 7 9:5 6:4
16 i 6, Trela 14 i 19* Dłużyk to i 8, 6. Start 7 t8:6 9:5
Hołoga 4 j 13, Mańczak 5 i 4, Za­ 7. BKS Katowice 7 7:7 9:6
górska 12 i 11, Gąsiorowska 17 i 12, 8. Stał Stalowa Wola 7 7:7 6:5
Góral 0 i 5. 9. Urania 7 7:7 7:8

Równie dobrze spisały się akade- 10. Siarka 7 7:7 6:10
miczki, wywożąc z Łodzi zwycię-. 11. Owardia 7 „6:8 6:7
stwo nad ŁKS 68:67. Najwięcej 12. Zagłębie 7 6:8 6:7
punktów w tym spotkaniu dla AZS 13. Moto-Jelcz 7 5:9 7:10
uzyskała Jóźwiak 24. W rewanżu [ 14. Sparta 7 4:10 3:10
poznanianki uległy ŁKS-owi 60:71. [ 15. Korona 7 3:11 4:10

(wił) ’ 16. Niwka 7 3:11 5:12

w Memoriale Ochockiego
Na torach łuczniczych poznań­

skiej Surmy zakończyły się wczo 
raj dwudniowe międzynarodowe 
zawody o V Memoriał im. Czesia 
wa Ochockiego oraz drużynbwe 
mistrzostwa okręgu. W imprezie 
tej obok wielkopolskich klubów 
wzięły udział Wismuth Aue (NRD) 
oraz nieoficjalna reprezentacja 
Węgier występująca pod szyldem 
Budapesztu. Fakt, że zawody od­
były się u schyłku sezonu i w bar 
dzo niesprzyjających warunkach 
atmosferycznych każę uznać wy­
niki uzyskane przez tych, którzy 
zajęli czołowe lokaty, za doskon- 
nałe.

Wśród 18 seniorek triumfowała 
Węgierka J. Kovacs — 1127 punk­
tów przed A. Biermann (Wismuth) 
— 1125 oraz zawodniczkami Surmy:
K. Sus 1089 i Z. Bielejewską
1074. W strzelaniu na 60 m *Ange- 
lika Biermann wynikiem 298 punk­
tów ustanowiła nowy rekord NRD.

Zmagania 25 łuczników zakoń­
czyły się zwycięstwem T. Malic­
kiego (Surma) — U78 punktów. 
Dalsze miejsca zajęli: 2. B. Nagy 
(Budapeszt) — 1168. 3. W. Szymań- 
czyk (strzela! pierwszy raz z no- 
wego luku) — 1107. 4. J. Małyszka 
— 1094. 5. M. Ponielewski (wszys­
cy Surma) — 1088.

Wśród 
strzelali

19 juniorów
M. Makowski

najcelniej 
— 1212, I.

Rękoś — 1149 oraz' A. Góra — 1127 
(wszyscy Surma).

W konkurencji juniorek starto­
wało 12 zawodniczek. Zwyciężyła 
K. Lewandowska — 1024 punkty 
przed H. Pera — 949 (obie Sur-
ma) i 
punkty,

M. Kużma (Leśnik) 923
Zespołowo w punktacji

memoriałowej wygrała Surma I — 
6570 punktów przed Budapesztem

6464, Surmą II 6004 i Wis-
muthem — 5994.

Drużynowe mistrzostwa okręgu 
jak łatwo można było przewidzieć, 
zakończyły się bezapelacyjnym 
sukcesem łuczników Surmy. W 
konkurencjach senjorów zwycię­
żyła Surma I — M96 przed Sur­
mą II — 5292 i Leśnikiem Poznań 
— 4859, natomiast wśród juniorów
Surma 4512 punktów nrzed
Chrobrym Gniezno — 3893 i Leśni 
kiem — 3855. (y)

WYNIKI
II LIGA — P0ŁNOC

Arka Gdynia’ — 
Zagłębie Wałbrzych

Avia Świdnik —
Bałtyk Gdynia

Dąb Dębno —
Jagiellonia Białystok

Gwardia Koszalin —
Polonia Warszawa

Polonia Bydgoszcz —.
Lechia Gdańsk

Stal Stocznia Szczecin — 
Zawisza Bydgoszcz 

Stoczniowiec Gdańsk —

Ursus — Olimpia

1. Lechia
2. Bałtyk
3. Arka
4. Gwardia
5. Ursus
6. Zagłębie
7. ' Motor
8. Zawisza
9. Stal Stocznia

10.
11.
12.
13.
14.

Olimpia 
Jaeiellonia

2:1

0:0

Motor Lublin 
i Poznań

Polonia W-wa 
Stoczniowiec

0:0

7
7
7
7

7
7
7
7
7
7
7

15. Polonia Bydgoszcz 7
16. Dąb 7

ki/asa okręgowa

13:1 
10:4 
10:4
9:5

7:7 
7:7 
7:7 
7:7
6:8 
6:8
6:8 
6:8

5:9
1:13

GRUPA I

Mieszko Gniezno — Stal

13:2 
12:4 
11:5 
10:10 
10:4
8;6
5:4 
5:6
8:10 
5:4
7:8
3:4 
5:7
6:14 
3:11 
2:14

Ostrów 0:1
Prosną Kal:sz — Obra Kościan 
Vitcovia Witkowo — Tur Turek 
Włókniarz Kai. — Polonia Lesz.
Victoria Jarocin — Zagłębie Kon. 
Kania Gostyń — Calisia Kalisz 
Ostrovia Ostrów — MZKS Raw.

2i2

2:2
1. Zagłębie 8 12:4 16:1
2. Stal 8 12:4 13:10
3. Włókniarz 8 11:5 19:4
4. Ostrovia 8 H):6 10:4
5. Polonia -Leszno 8 10:6 11:1#
6. Prosną 8 9:7 7:12
7. Mieszko 8 8:8 12:8
8. Kania 8 8:8 11:11

Polania Warszawa

Polonia Warszawa _

■zpbr^k^o chorego -
T rn/nioeC-ipgro i zentantów czechosłowackiego klu.
Lisa, LOni^aego i bu Unieov 7 b/ązcwym mcdalig, 

MŚ w Belgii — Władimirem Von. 
drackiem. W wyścigu gł.ównym za- 
wodnicy mieli do pokonania 3| 
okrążeń (każde o długości 1480 m), 
Na co piątym okrążeniu był lotny 
finisz (premiowano tu zdobywców 
miejsc od 1 — 4), a na pozostały^ 
okrążeniach punkty przyznawano 
tym, l^tórzy przyjechali na I i u 
miejscu.

Początkowo ton walce nadawali 
mniej znani kolarze. Dopiero pj 
pięciu okrążeniach inicjatywę za­
częli przejawiać nasi najlepsi - 
początkowo Mytnik, a później Ko- 
walski i Szurkowski. Jednakże za­
wodnicy nadal jechali dużą gru­
pą. Wszystkie ucieczki były bar­
dzo szybko likwidowane. EmocJ 
przysporzyły więc głównie lotne 
finisze. Niezwykle widow:skowy 
był trzeci taki finisz, na którym 
triumfował Szurkowski wyprze.

Kolarze mieli do pokonania 
21-kilometrowy odcinek Sza­
motuły — Kon inek i z powro­
tem. Mistrzostwa miały pe­
cha... do pogody. Ziimno i silny 
wiatr bardzo utrudniały jazdę 
i •' przerzedziły stawkę walczą­
cych, 7 których kilkunastu wy 
cofało się na trasie. Z tym 
większym zaciekawieniem ocze 
kiwano na rozstrzygnięcia. In­
teresujące było zwłaszcza jak 
wypadną pozostali uczestnicy 
ostatnich MS w Belgii z Szur­
kowskim, Nowickim, Brzeż­
nym, Kowalskim, a’ przede
wszvstkim polskim „kró-
lem” sorintu Mytnikiem. Fa­
woryci jednak zawiedli’, otrzy­
mując urzysłowiowe baty od— 
to-rowców.

Przez długi okres najlep­
szym wynikiem legitymował 
się Czesław Lang i kiedy z gor 
szymi rezultatami' meldowa­
ło się na mecie coraz więcej 
faworytów, zaczał on już zbie­
rać gratulacje. Przedwcześnie, 
jako jeden z ostatnich finiszo­
wał bowiem Jan Jankiewicz, 
który uzyskał rewelacyjny 
czas, lepszy o prawie pół mi­
nuty od dotychczasowego lide­
ra. Emocje nie skończyły się 
jednak, gdyż na trasie pozo­
stał jeszcze Mytnik, ale za­
wiódł on oczekiwania, osiąga-

dzając o gumę, po 
tej walce, Janusza 
Szurkowski jechał 
dzo ekonomicznie.

bardzo za cię. 
Kowalskiego, 
wczoraj har- 

Nie szafował

jąc jak się potem okazało
— dopiero dziesiąty czas dnia. 
Ryszard Szurkowski był wy­
raźnie niedysponowany i stra­
cił do Jankiewicza aż 5 minut. 
Przyjemną niesood^iSnke sura 
wił najlepszy kolarz z Wiel­
kopolski — Florian Andrzejew 
ski, zdobywając tytuł drugie­
go wicemistrza. Oprócz me­
dali pierwsza tróika otrzyma­
ła puch ary ufundowane przez 
sportowe władze Szamotuł.

Oto ostateczna klasyfikacja mi­
strzostw:

T) Jankiewicz (Piast Nowa Ru- 
dń) 55.51; 2) Lang (Baszta Bytów-) 
56 21; 3) Andrzejewski (Wieltaowol- 
ska) 56,34 ; 4) Firląg (Józefia Józe-

* TABELE

1:2

2:1

9. Victoria 8 8:8 6:7
10. Tur 8 7:9 11:19
11. MZKS Rawicz R 7:9 7:12
12. Victovia 8 6:10 8:12
13. Obra 8 3:13 7:19
14. Calisia 8 1:15 2:11

GRUPA II

IKS Łódź — AZS 
Spójnia Gdańsk —

Polonia Piła — Warta Poznań 
Dyskobolia Grodzisk- —

0:1

Adm.ra-Teletra Poznań 3:1
Noteć Czarnków — 

Przemysław Poznań
Olimpia II Poznań —

Błękitni Wronki
Polonia Poznań — 

Grunwald Poznań
Lech II Poznań —

Sparta Szamotuły
Budowlani Poznań —

1. Grunwald
2. Sparta

5.
6.
7.

19. A • |2.

14.

5:1

0:0

, Wełna Rogoźno 2:1

Lech \
Budowlani 
Olimpia 
Wełna 
Warta 
Polonia Poznań
Noteć 
Polonia Piła 
Dyskobolia 
Przemysław 
Błękitni (
Admirłi-Teletra

Koszykówka

8
8
8
8
8
8
8
8

8
8
8
8
8

I .LIGA
1 KOBIET

12:4 
1K^ 
10:6 
10:6 
10:6
10:6

«:» 
7:9 

6:10

4M2
4:12

AZS

AZS

Czarni Szczecin — Olimpia

19:5
20:3 
16:u 
13:8
9:7
9:7
6:6

10:9 
11:16
16:33
8:18, 
9:lk

Lublin 
59:52

Lublin 
92:55 

Poznań 
64:78

siłami natomiast popisywał się tak 
tyką. Zapewnił sobie zwycięstwo 
zajmując II miejscć na ostatnim- 
szóstym lotnym finiszu, wygranym 
bezapelacyjnie przez torowej Ja­
nusza Kierzkowskiego. Niespo­
dzianką było zajęcie czwartego 
miejsca/ w końcowej klasyfikacji 
przez Leszka Michalaka z klubu 
Opty Grodzisk Wlkp. Na uznanio 
zasłużył również Juliusz Firkow­
ski (Start Lublin), który pozwoli! 
się wyprzedać tylko Szurkowskie 
mu. A oto ostateczna klasyfikacja 
kryterium w kategorii seniorów: 
1. Szurkowski — 12 punktów, Ł 
Firkowy-ki — 11, 3. Mytnik — ” 
4. Michalak, 5. Warenik (Zjed­
noczeni Olsztyn), 6. Kowalski (LKS
Wielkopolska) wszyscy po I
punktów, 7. Kaczorowski (Gwar­
dia Łódź) — 7, 8. Kierzkowsk: (I>ol 
mel Wrocław), 9. Kaczmarek (Sto­
mil Poznań), 10. Ryżak <Lech Po­
znań) — wszyscy po 6 punktów.

Wśród 70 młodzików, któru 
pize*echali 10 okrążeń, zwycięży! 
R. Korek (Pafawag Wrocław) - 
10 pitnktów, przed R. Róźakiem 
(ŚLomil Poznań) — 7. W wyścigu 
juniorów rozegranym na 20 okrą­
żeniach triumfował M. Kluj (Lech 
Poznań) — 18 punktów, przed Wy-
sockim (Pafawag) 10, Kędzier-
skim (Spółdzielca, LubFn) — rów­
nież 10. Szymańskim (Lech) — 3, 
oraz Piętą (Stomil) i Sibilskim 
(Victoria Jarocin) — obaj po * 
punktów, (y)

WYNIKI
Czarni Szczecin t— Olimpia

ŁKS Łódź — AZS Poznań

Spójnia Gdańsk —

Wisła Kraków

Wisła Kraków

Poznań

Poznał 
72; 71 
67:M 
71

AZS Warszaw’ 
75:«

AZS Warszaw’

Storni

Stomil

TABELA

1. Polonia
2. Wisła
3. Spójnią
4. Olimpia
5. ŁKS
6. AZS Poznań
7. Czarni 1
8. AZS Warszawa
9. Stomil

10. AZS Lublin

Szprotavia

Szprclavia

Unia

Unia

Lech
Lech 
Ślęza

Slęza

II LIGA

59:N
Olsztyn 

75:”
Cłs’tyn

79:9

2
2
2 
2
2 
2
2

2
2

4
4

4
3
3
2
2
2
2

151:1*1 
154:121 
1’4:19 
156:13* 
138:1?’ 
128:13’ 
136:15’ 
IM:’” 
121:19 
107:151

Pomorzanin

Pomorzanin

Wałbrzych

Wałbrzych

AZS

AZS

Toruń 
64:9 

Toruń 
52:” 

Gdańsk 
55:” 

Gdańsk 
67:54

Poząiań — Widzew Łódź 77:3’
Poznań — Widzew Łódź 81:”
Wrocław —

Włókniarz 
Wrocław —

Pabianice 42:53

Zagłębie

• Zagłębie

1.
2.
3.

6.

Włókniarz
Konin —

Konin

Pabianice 52:33 
---- KoszaliB 

61:”
AZS

AZS Koszalin 
72:”

TABELA
Lech
AZS Koszalin 
Włókniarz 
Szprotavia 
AZS Gdańsk 
Unia 
Pomorzanin

' 8. Ślęza
9. Zagłębie

10. Widzew

2
2 
2
2 
2
2
2
2 
2
2

4

4
3
3 
2
2
2
2

151:*’ 
156:1” 
115:34 
116:19 
129:123 
122:1” 
1«:1 ’

94’1” 
133:”’

85:1”


